


M A RIA N  B IS K U P

Z problematyki handlu polsko-gdańskiego 
drugiej połowy XVw ieku

Zagadnienie handlu polsko-gdańskiego drugiej połow y w ieku  X V  w  historiogra­
f ii polskiej jest opracow ane w  n iedostatecznym  stopniu. N iew iele  w iem y o jego 
liczbow ych  rozmiarach, a zw łaszcza głów nych cechach i zn am ion ach 1. Odbija to ra­
żąco od opracow ań dalszych  faz rozw ojow ych handlu  polsko-gdańskiego, np. w  w ie­
ku X V I i X VII, które dają nam  jego znacznie pełn iejszy  i w yrazistszy  obraz. D ys­
proporcja ta je s t tym  dotkliw sza, że w łaśn ie druga połow a X V  stu lecia  stanow i dla 
handlu P olsk i z G dańskiem  okres w  całej pełni przełom owy. Na fak t ten  w pływ a  
zarówno zm iana w  przedm iocie tego handlu (rosnący udział zboża), jak  i okoliczność, 
że w śród jego uczestn ików  pojaw iają sią przedstaw iciele feudałów  św ieck ich  i ko­
ścielnych, sp ław iających na w łasną rękę produkty rolne i leśne do portu gdańskiego. 
H andel polsko-gdański tego okresu jest w ięc w iernym  odbiciem  głębokiej przem iany, 
którą przechodzi w spółcześnie w ieś polska, w  szczególności przez w zrost folw arku  
szlacheckiego, przy trw ającym  jeszcze żyw ym  rozwoju m iast polskich, spow odow a­
nym  narastaniem  elem entów  gospodarki tow arow o-pieniężnej. Stąd też badania  
nad tym  w łaśn ie  okresem  handlu polsko-gdańskiego dać mogą w yniki rzucające snop 
św iatła  na brzem ienny w  skutkach, a n ie w yjaśn iony dotąd należycie proces zasad­
niczych przem ian gospodarki P olsk i drugiej połow y w ieku  XV, które zaciążyły  
w  całej pełn i na dalszym  przebiegu polskiego procesu dziejow ego w  następnych stu­
leciach. K onieczność w szechstronnego zbadania tych  k luczow ych problem ów  pod­
kreśliła  w yraźnie konferencja otw ocka historyków  p o lsk ich 2.

Problem atyka handlu polsko-gdańskiego drugiej połow y w ieku XV jest zagadnie­
n iem  obszernym  i dość trudnym  do w yczerpania. W ograniczonych ram ach n in iej­
szego artykułu usiłow ano na podstaw ie nie w ykorzystanych dotąd m ateriałów  źródło­
w ych  3 dać tylko jego ogólny zarys jako zapoczątkow anie dalszych badań. Oprócz 
ogólnej i niezbędnej charakterystyki handlu tego okresu i w arunków  jego rozwoju  
głów ny nacisk  położono na problem y kluczow e, które przedstaw iało zagadnienie 
handlu szlachty i m iast polskich. Zostały one w ysun ięte  na plan pierw szy, chociaż  
starano się nie pom inąć i pozostałych kw estii.

1 D ane tylko dla eksportu gdańskiego z la t 1490— 1492 opublikow ane przez 
V. L a u f f e r a ,  D anzigs S ch iffs- und W aarenverkehr am  Ende des X V  Jahrhun­
derts, „Zeitschrift des W estpreussischen G esch ichtsvereins“ t. X X X III, 1894. Z opra­
cow ań jedynie rozprawa H . P e l c z a r a ,  H andel zbożem  z  dóbr kró lew sk ich  K a zi­
m ierza  Jagiellończyka , „Rocznik G dański“ t. X II, 1938, s. 33—73 oraz: M iscellanea  
arch iw alne z  dru g ie j p o ło w y  X V  w ieku , ibidem , s. 177— 195.

J P ierw sza  kon feren cja  m etodologiczna  h is to ryków  po lsk ich  t. I, W arszawa 1953 —■ 
referat prof. M. M a ł o w i s t  a, Zarys polskiego procesu dzie jow ego  od X V  do X VII  
w iek u  i dyskusja, s. 368 i nn.

3 W ykorzystano przede w szystk im  zasoby A rchiw um  P aństw ow ego w  Gdań­
sku (cyt. AGd), gdzie przejrzano korespondencję Gdańska z la t 1466— 1500 (zwłaszcza 
korespondencję królew ską, panów  i m iast polskich, księgi ław nicze i recesy  zjazdów
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Główną cechą handlu polsko-gdańskiego drugiej połow y X V  stulecia, która w y ­
suwa się na plan pierw szy, jest ciągła w alka o zapew nienie m u pełnej swobody. 
S p raw d ź ie  akt inkorporacji P rus z r. 1454 oraz pokój toruński z r. 1466 zapew niały  
całkowitą w olność dla handlu polsko-pruskiego; jednak na przeszkodzie stanął To­
ruń, dążący do pełnego egzekw ow ania sw ego prawa składu, potw ierdzonego przez 
K a z im ie r z a  Jagiellończyka w  r. 1457, i to- zarówno na drogach lądow ych, jak i na 
Wiśle. Stanow isko to w yw oła  n iezw yk le ostrą w alkę Gdańska oraz czynników  za­
interesow anych z Toruniem. W alka ta, której tylko głów n e etapy znam y z dotych­
czasowych op racow ań 4, toczyć się  będzie przez całość om aw ianego okresu i dalej 
aż do r. 1537. Zasadnicze jej m om enty w  drugiej połow ie XV stu lecia  są następujące: 
1) w alka o w olność drogi w iślanej; 2) w alka o w olność dróg do Gdańska przez N a­
kło i Tucholę, a zw łaszcza — m om ent całkow icie dotąd nie doceniany — o sw obodę 
dróg lądow ych z M azowsza; 3) w alka Torunia o w yelim inow anie Bydgoszczy w  han­
dlu z G dańskiem  oraz — w iążące się z tym  — dążenie do usunięcia pośrednictw a pol­
skich środków  transportow ych na W iśle. D w a p ierw sze m om enty są aż do r. 1489 
ściśle z sobą zw iązane, natom iast trzeci z nich jest uboczny, choć w ystępuje n aj­
częściej w  pow iązaniu z obu poprzednim i.

W alka z toruńskim  praw em  składu rozpoczęła się  już w  r. 1467, gdy zarówno  
Gdańsk, jak i strona krzyżacka przypuściły na nie p ierw szy sz tu rm 5. Najbardziej 
dDtkliwie odczuw any był w  pierw szej fazie szczególnie przym us używ ania dróg lą ­
dowych przez Toruń, stąd też zarów no starania gdańszczan, jak i sam ych torunian  
zmierzają do zniesien ia bądź utrzym ania na tym  punkcie postanow ień  przyw ileju  
składowego. Mimo w ięc uzyskiw ania przez torunian w  latach  14696, 14747 i 14778 
mandatów Kazim ierza Jagiellończyka, zakazujących om ijania m iasta, gdańszczanom  
udaje się  okresow o, zw łaszcza od r. 1478, ograniczyć egzekw ow anie tych  postano­
wień °. Zasadnicza w alka w ybucha z całą siłą  od r. 1480 i to przede w szystk im  na 
szlaku w iślanym . T orunianie zatrzym ują statk i płynące do Gdańska bez w zględu  
na pochodzenie ich w łaścicieli, m otyw ując to groźbą ruiny, w iszącą nad m iastem  
i żądaniam i w ysuniętym i przez p o sp ó lstw o 10. Jednocześnie rozpoczęto ponow nie  
zatrzym ywać na drogach kupców  om ijających m ia s to u . P rotest gdańskiej rady

stanów  Prus K rólew skich. Z A rchiw um  M iasta Torunia (cyt, ATor) w ykorzystano  
obfitą korespondencję z tego sam ego okresu. W A rchiw um  G łów nym  A kt D aw nych  
w  W arszawie przejrzano księgi m iejsk ie Starej i N ow ej W arszaw y z drugiej poło­
wy w ieku XV.

4 Zagadnienie to w ym aga gruntow nego opracow ania na szerszym  tle. Prace
H. O e s t e r r e i c h  a, D ie H andelsbeziehungen  der S ta d t Thorn zu  Polen, „Zeitschrift 
des W estpreussischen G esch ichtsvereins“ t. X X V III і X X X III, 1890—1894, jak  
і В. N i m m  e r  t a,  D anzigs V erh ä ltn is zu  P olen  in  den  Jahren  1466—1492, „Z eitschrift 
des W estpreussichen G esch ichtsvereins“ t. LIII, 1901, które przedstaw iają to zagad­
nienie, n ie odpow iadają dzisiejszym  postulatom  badaw czym . Opracow anie L. K o ­
c z  e  g  o, D zieje  w ew n ę trzn e  T orunia  do r. 1793, P oznań 1933, s. 60 sq. opiera się  
w głów nej m ierze na w ynikach  O e s t e r r ę i c h a  oraz częściow o na archiw aliach  
toruńskich.

’ A k ten  der S tän detage  P reussens kön iglichen  A n th eils , wyd. Fr. T h u n e r t  t. I, 
Gdańsk 1888, nr 9, 10.

" ATor nr 2052.
7 ATor nr 2126 — por. AGd 300 D, 68, 189.
8 AGd 300 D, 56, 170.
9 AGd 300 D, 68, 221 — Toruń do Gdańska — 21 V I 1479 — w yjaśnia, że nie na­

rusza sw obody ruchu na W iśle, a zatrzym anie kilku tratew  nastąpiło na prośbę ich  
w łaścicieli z uw agi na niski stan wody.

10 AGd 300 D, 68, 241 — Toruń do Gdańska 7 X  1481.
11 ATor nr 2348.
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u k r ó la 12 spow odow ał, m im o kontrakcji rady toruńskiej, zaw ieszen ie toruńskie­
go praw a składu w  sierpniu 1482 r. W olność żeglugi została przywrócona przez 
króla w  całej p e łn i13 chociaż postanow ien ie to nie było respektow ane przez toru- 
niań w  odniesieniu  do kupców  m azow ieckich.

Jednocześnie została stoczona w alka o sw obodę handlu — przede w szystkim  by­
dłem  —  kupców  m azow ieckich, docierających drogam i lądow ym i do Gdańska. Toru­
n ian ie  w  r. 1480 podnieśli na zjeździe stanów  pruskich w  P asłęku spraw ę przestrze­
gania daw nych przepisów  handlow ych zm uszających M azowszan do sprzedawania  
sw oich  tow arów  tylko w  m iastach nadgranicznych ziem i chełm ińskiej z Toruniem  
na c z e le 14. W lipcu  1481 r. uzyskali przy pom ocy stanów  ziem i chełm ińskiej nawet 
m andat królew ski do M ikołaja D ąbrowskiego, w ojew ody chełm ińskiego, nakazują­
cy czuw ać nad przestrzeganiem  „starych dróg“ (tj. n ie om ijających m iast nadgra­
nicznych ziem i chełm ińskiej) przez kupców  m azow ieck ich 13. Ostry protest gdań­
szczan spow odow ał już w  grudniu tego roku odw ołanie m andatu przez króla 16 i przy­
w rócenie w  znacznej m ierze sw obody dróg z M azowsza do G dań ska17.

Znowu rozpoczął Toruń w alkę w  r. 1485, gdy w ykorzystując pobyt Kazimierza 
Jagiellończyka w  sw oich  m urach, uzyskał potw ierdzenie przyw ilejów , a w ięc i pra­
w a składu. G łów ny nacisk  położono przede w szystk im  na zam knięcie ruchu han­
dlow ego m iast w ielkopolsk ich  z Poznaniem  na czele oraz ruchu kupców  norym ­
berskich, utrzym yw anego z G dańskiem  najw ygodniejszą drogą n a k ie lsk ą 1R. Po­
now na interw encja gdańszczan u króla spow odow ała w  lu tym  1486 r. częściow e  
przynajm niej pow strzym anie, zw łaszcza w obec kupców  gdańskich, akcji torunian  
bez skrupułów  konfiskujących tow ary kupców  zatrzym anych na drodze nakielsk iej18. 
D opiero jednak um ow a zaw arta w  r. 1489 przez w ysłann ików  Gdańska, Torunia 
i Elbląga na zjeździe w  G dańsku spow odow ała trw alsze uspokojenie. Torunianie 
zgodzili się na zaw ieszenie na la t 10 sw ego praw a składu i to tak na lądzie, jak  
i na W iśle, ale tutaj tylko dla kupców  m iast pruskich z G dańskiem  na czele. U trzy­
m ane zostało w ięc postanow ien ie o przym usie składu dla statków  p łynących z P ol­
ski w  dół W isły20. W ten  sposób sam  Gdańsk odniósł zw ycięstw o zapew niając dla 
sieb ie faktyczn ie pełną sw obodę handlu z ziem iam i polskim i. Pozostaw ało jeszcze 
w yw alczen ie  w olności dla statków  przybyw ających drogą w iślaną z Polski. W prak­
tyce życiow ej statkom , szczególnie m azow ieckim , udaw ało się często om ijać prze­
p isy  toruńskiego prawa składu, o czym  św iadczy pełen  goryczy list torunian do
gdańszczan z r. 149321. Jednakże obostrzenia toruńskie trw ały  dalej, stając się

12 A Gd 300 D, 51, 112; 300 D, 3, 244; 300 D, 44, 142.
13 H ansisches U rkundenbuch, wyd. W. S t e i n  t. X, Leipzig 1907, nr 990, 991.
14 R ecesy gdańskie — cyt. AGd 300, 29/3, s. 130; ATor, nr 2331.
15 AGd 300 D, 55, 27 — m andat królew ski z 7 V I I 1481 : Ideo tu e  sin aerita ti m an ­

dam us, quatinus hu iusm odi boves e t m erces non  n isi p e r  v ia m  an tiquam , qu am  diu  
ire  consuetam  fu it, tran sire  p e rm itta t, eosdem  om nes qui in so lita  v ia  iren t, arrestandi.

16 AGd 300 D, 55, 28; A Tor nr 2355.
17 AGd 300 D, 55 nr 30, 34 і 38.
18 AGd 300 D, 6, 173 і 174; 300 D, 22, 165 і 166; ATor nr 2537.
19 AGd 300 D, 3 nr 335, 341, 343, 344, 388.
20 AGd 300, 29/3, s. 349 — por. O e s t e r r e i c h ,  op. cit., s. 63.
31 AGd 300 D, 69, 64 — Toruń do Gdańska 16.1.1493: Skarga ną M azowszan, d y  

W idder a ide lobeliche gew on heit u nnd g erech tike it d isses landes fre y e r  n idderfa rth  
gebrouchen  uf f er  W eissei, das denne n ich t a lleyn e unnsser s ta d t sunder dem  gan t- 
czen  lande zcu  groszem  schaden  unnd vorfan ge is t, a lsze das ew re  Weisheiten, d y  
do m y t  e n n  k e n  u n s  u ff gens m ol besch irm et unnde besch o tcze t haben, N ü  
w ol m erken  unnde zcu  gu ter m ose vornem en, w em e  ko m p t d er grosze geden, w em  
ko m p t der genisz unnde grosze hande, w em  ko m p t der grosze p ro fith  u n nde zcu -  
nem en, d er  uns unnde den  unnsrenn, do G ot vo rsey , m och te noch v é l  zcu  sw er  kö ­
rnen, szo durch ier gd ick  unnde zcunem en  sye  obir uns ste igen  w erd en  unnd uns
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uciążliwym  ciężarem  już n ie ty le  dla gdańszczan, ile  d la sam ych eksporterów  w iś­
lanych z przedstaw icielam i szlachty  polskiej na czele. Ci ostatn i rozpoczynają teraz  
wspólnie z gdańszczanam i akcję o sw obodę żeglugi w iślanej. W ynikiem  jej są po­
stanowienia statutów  p iotrkow skich  r. 1496 zastrzegające w olność żeglugi w iślanej 
bez utrudnień ze strony torunian -2, a naw et próba całkow itego zn iesien ia  składu  
to r u ń sk ie g o  przez Olbrachta w  r. 1498 23. D alsza w alka jest prow adzona w spóln ie  
na zjazdach przedstaw icieli stanów  pruskich i polsk ich  z królem , w  K rakow ie  
vv r. 1499 M. Trwa ona w  całej pełn i za A lek san d ra25, znajdując w reszcie swój kres 
w postanow ieniu Zygm unta Starego z r. 1537, znoszącym  toruńskie prawo składu na 
w szystkie tow ary z w yjątk iem  ryb w iezionych  w  górę rzeki.

Trzeci m om ent, przejaw iający się  w  połączeniu z w alką o prawo składu, to dą- 
ženie torunian do egzekw ow ania  daw nych u chw ał m iast pruskich z początków  X V  
wieku, zakazujących frachtow ania na polsk ich  statkach w iślanych  oraz zatrzym y­
wania się statków  pruskich na „polskim  [sc. granicznym ] brzegu“ 20. W alkę o ich  
utrzym anie podjął na nowo Toruń od r. 1477 27, dążąc zw łaszcza do podcięcia kon­
taktów gdańszczan z Bydgoszczą, stanow iącą centrum  ów czesnej żeglugi na K uja­
wach i będącą ożyw ionym  punktem  handlu w iślanego 28. W alka ta prowadzona z po­
woływ aniem  się  na dobro interesów  członków  H a n zy 20 rozgryw a się  aż do końca
XV stulecia, bez w iększych  jednak rezultatów  dla torunian, którzy n ie  zdołają prze­
łamać stanow iska i praktyki życiow ej gdańszczan.

Na tle  przedstaw ionej pow yżej w  ogólnych zarysach w alk i Gdańska z toruńskim  
prawem składu rozw ija się  niepow strzym anie jego handel z Polską. P rzystępując  
obecnie do jego charakterystyki stw ierdzić należy, że w  om aw ianym  okresie zdecy­
dowanie zaznacza się handel m iast polsk ich  oraz handel szlachty i duchow ieństw a. 
Pierw szy z nich odgryw a początkow o głów ną rolę, stąd też om ów ić go w ypada  
w pierw szym  rzędzie.

H andel m iast polsk ich  z G dańskiem  pod w ielu  w zględam i m a charakter podob­
ny do handlu z okresu krzyżackiego stanow iąc jego kontynuację. D latego też po 
r. 1466 spotykam y w  znacznej m ierze tych  sam ych  uczestn ików  handlu i — częścio­
wo — artykuły eksportow e. N a p lan pierw szy w ysuw ają się  tutaj północno-w schod­

en tkeyn  w ach szen  unnde underdrucken , w en n  a lleyn e denn  M a s z a w r e n n ,  
czu w elch en  sye  n ich t gekom en  w eren , so ew ere  erszam h eit u ff  genne czeith , do 
w y r  s y  u ff h ilden  gleich  uns d y  sachen zcu  h ertc zen  gegangen  betten  un nde neben  
uns das landis gerech tik e it b ek re fftig e t unnd vorfoch ten . —■ Por. AGd 300, 29/3, 
s. 697—8.

22 V olum ina legum  t. I, wyd. II. P etersburg 1859, s. 118.
23 M atricu larum  R egni P oloniae Su m m aria  t. II, W arszawa 1907, nr 1269.
24 R ecesy toruńskie — ATor, VII/4, s. 229 — por. niżej.
25 A k ta  A leksandra , wyd. Fr. P  a p é e, nr 174, K raków  1927 — O e s t e r ­

r e i c h ,  op. cit., s. 67 sq.
™ Por. W. K o w a l e n k o ,  P olska  żegluga na W iśle  i B a łtyk u  w  X IV  і X V  

w ieku, „Roczniki H istoryczne“ t. XVII, 1948, s. 353 sq.
27 AGd 300 D, 68, 201 — Toruń do Gdańska 25 V I I 1477: vo n  w egen n  d er sch ip -  

per, die sich, verclagenn , w ie  das d er kou ffm ann  w e d e r  a ide  gew onheit  unnde w il-  
koer des landes u ff  po ln ische boden  sch iffe t, das n ich t a lleyn e den  unnszren  su n der  
ouch den  ew ren n  zcu vorfan ge unnd m erg lich em  schadenn  gedeyet.

28 AGd 300 D, 69, 7 — Toruń do Gdańska 19 V 1489: das d ie se lb igen n  (sc. byd­
goszczanie) von  etlichenn  eu w eren  m itw o n eren  en d tkegen n  des landes priv ileg io , 
alden  recessen , v o r tra g k  der H ensze, w erd en  m it ge lde  vo rleg e t unnde korne u ff p o l­
nische bodem e vo rfra ch t abeczusch iffen . — Por. AGd 300 D, 69, 96.

29 AGd 300 D, 69, 96 — Toruń do Gdańska 1 1 IV 1496: der H ensze g e rech tich ey t  
nich t w en ig }с do m it w ird t en tkegen  getan  m it u n devczch en  gem en yn sch aft unde ge- 
selschaft zcu  haben.
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nie m iasteczka m azow ieck ie jak  R óżan 30, Ł om ża31, P rza sn y sz32 i C iech an ów ** 
których m ieszkańcy w  dalszym  ciągu spław iają do portu gdańskiego drzewo, sm ołę 
i pak, a n iew ątp liw ie także pozostałe tow ary leśne (wosk, miód). Podobne artykuły  
eksportują także sąsiednie m iasteczka podlaskie, jak G on iądz34, D roh iczyn 36, Brześć 
L itew ski м, B ielsk  (Podlaski) 37 i S u ra ż38. Drzewo cisow e sp ław iane jest dalej z Ma­
łopolski, zw łaszcza z N ow ego Sącza 39.

O żyw ione stosunki handlow e obserw ujem y rów nież m iędzy G dańskiem  a za­
chodnim i m iasteczkam i m azow ieckim i, jednak g łów ny przedm iot ich eksportu nie 
stanow ią już tow ary leśne, lecz zboże. W ywóz tego artykułu do państw a krzyżac­
kiego znany 'już dobrze w  początkach XV w ieku i w  okresie w ojny trzynastoletniej, 
zdaje się obecnie w zrastać w  znacznym  stopniu. N ajw ażniejszym i ośrodkam i spła­
w iającym i ten produkt są przede w szystk im  Płock, W arszawa, Zakroczym  i Wy­
szogród oraz P ułtusk  nad N arw ią. Znaczne nasilen ie eksportu zboża przez te ośrodki 
jest w idoczne już dow odnie ok. r. 1480 i ujaw nia się w  całej pełn i w  okresie w alki 
z toruńskim  praw em  składu 40. Ośrodkam i eksportującym i Zboże do Gdańska są także 
m iasteczka w ojew ództw a raw skiego. Wśród nich w ym ien ić należy przede w szyst­
kim  G ostynin 41, Gąbin 42 i R a w ę 48 oraz arcybiskupi Ł ow icz M.

Obok drogi w iślanej, jako głów nej, kupcy m azow ieccy używ ają rów nież dróg 
lądow ych przez ziem ię dobrzyńską i chełm ińską do Gdańska. Drogam i tym i pędzi 
się zw łaszcza stada bydła, pow odujące nieraz szkody na polach upraw nych, co jest 
jednym  z pow odów  opozycji rycerstw a ziem i chełm ińskiej i popierania dążeń to­
runian do ograniczenia sw obody tego h a n d lu 45. D alszym  artykułem  eksportow ym  
kupców  m azow ieckich jest sukno m iejscow ej produkcji, na którego złą jakość skarżą 
się m iasta pruskie w  r. 148 0 40.

30 AGd 300, 43/2 b (K sięga ław nicza z la t 1466—1476), s. 203 (r. 1468).
31 Ibidem  s. 312, 320 (r. 1469); AGd 300 D, 7, 128 (r. 1495).
32 AGd 300 D, 7, 144 (ok. r. 1500).
33 AGd 300 D, 7, 145 (ok. r. 1500).
34 AGd 300 43/2 b, s. 141, 143 (r. 1467).
35 AGd 300 D, 7, 81 (r. 1482).
36 AGd 300 43/2 b, s. 746 (r. 1475); AGd 300 D, 3, 433 (r. 1491).
37 AGd 300 D, 3, 289 (r. 1483); 300 D, 3, 350 (r. 1486).
38 AGd 300 D, 3, 350 (r. 1486).
3U AGd 300, 59, nr 7, s. 79-a (r. 1467).
40 Por. w yżej — ATor nr 2386 — W arszawa, 6 VIII 1482 — ks. B olesław  i Jan

m azow ieccy do Torunia: C onquesti su n t coram  nobis c ives n ostri P locenses, W ar- 
sch'ovienses, P o lth ovien ses, Z acroczim ienses e t ce te ri n ostri subditi, quod ipsos cum  
ip soru m  scu th is f r u m e n t o s  versu s G dańsk m itte re  no lu istis  e t in  hactenus  
re ten to s de tin e tis , p e r  quam  deten cionem  m agna pericu la  e t dam na consecu ti sunt. 
Por. AGd 300 D, 6 , 107 ·— skarga książąt m azow ieckich  do G dańszczan za pobieranie 
opłat od tow arów  m azow ieckich  przez kanonika w łocław skiego Sokołow skiego, po­
borcę królew skiego, i groźba w strzym ania w ysyłk i tow arów.

41 AGd 300 D, 7, 53 (r. 1473); ATor nr 2441 (r. 1483).
42 AGd 300 43/2 b, s. 644 (r. 1473); AGd 300 D, 7, (r. 1481).
43 AGd 300 D, 7, 64 (r. 1477).
44 ATor nr 2334 (r. 1481); AGd 300 D, 7, 135 (r. 1497).
45 Por. w yżej — AGd 300 D, 55, 28 — M ikołaj Dąbrowski, woj. chełm iński do 

Gdańska — Golub, 4.X.1481: w y  das d y  lande w n d e  s te te  im  C olm eschen lande eyn  
su lches von  m ir begeren de seyn  g ew eszen  w n de m ich  gebe ten  haben  alzo eyn em  
o b irsten  des landes noch ko. ma., w y  das ich  su lde sch reyb in  czu seyn ir  kon iclich en  
genoden, den  grossen m erclich en  schaden, den  d y  lan tsch a fft en tfyn ge  von  den  M a- 
szaw er, szo sye  ere ochszen, fy e  durch dis lan d t treb in  alzo das d y  c ze y t is t in  er,en 
ge treyd en  w n de w eszen .

4“ AGd 300, 29/3, s. 130: w y  sy  bosze lakene vo n  sch orerw u lle  unnd v lo ck en  g e ­
m ach t in  desze lande furen.
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Obok m iast m azow ieckich eksporteram i w iślanym i zboża są rów nież m iasta z ie­
mi dobrzyńskiej jak B ob row n ik i47 i Dobrzyń nad W is łą 48. Przyjąć trzeba,” że zbo­
że jest także przedm iotem  eksportu m ieszczan z Kazim ierza nad W isłą 4e.

Poważnym  eksporterem  w iślanym  stają się w  tym  czasie m iasta kujaw skie  
z Bydgoszczą na czele. Rozwój handlu tego m iasta datuje się już na pierw szą po­
łowę X V  stulecia. M ieszczanie bydgoscy sp ław iają przede w szystk im  zboże z ży ­
znych K u ja w 50 oraz piw o, przy czym  to ostatn ie w  takiej ilości, że n ie tylko m ałe  
miasta pom orskie, lecz naw et gdańszczanie uznają, że zagraża to ich  w łasnej produk­
c j i51. Dowodem  silnego rozw oju handlu bydgoskiego oraz żeglarstw a jest zarówno  
przywilej królew ski z r. 1484 zezw alający na odbyw anie 3 jarm arków  oraz na sw o­
bodę handlu w iślanego 52, jak  rów nież potw ierdzenie w  r. 1487 statutu  bractw a że­
glarzy bydgoskich przez starostę A ndrzeja K ościeleckiego M. N a tym  tle zrozum iała  
się staje przedstaw iona pow yżej w alka torunian z bydgoszczanam i, ich najbliż­
szymi sąsiadam i, stanow iącym i silną konkurencję w  sp ław ie w iś la n y m 54. D aleko  
mniejszą rolę odgryw ają w  handlu z G dańskiem  inne osady kujaw skie, jak Solec 55, 
D ybów 56 i W łocław ek 57.

Obok m iast m azow ieckich  i kujaw skich  utrzym ujących kontakty handlow e  
z Gdańskiem, w ysuw a się grupa m iast w ielkopolsk ich . Te kontakty rozw ijają się  
drogami lądow ym i, szczególnie tak zw alczaną przez Toruń drogą n ak ielsko-tu - 
cholską 58. Walka ta w yraźnie św iadczy o dużej aktyw ności stosunków , utrzym yw a­
nych przede w szystk im  przez P o zn a ń 59. K upcy poznańscy utrzym ują kontakty  
handlowe z Gdańskiem , szczególnie z pow odu dłuższych przerw  w  stosunkach han­
dlowych z W rocławiem , g łów nym  dostarczycielem  szeregu tow arów  na ich r y n e k 60. 
Z drugiej strony sam i gdańszczanie liczn ie przybyw ają zw łaszcza na jarm arki po­
znańskie. Obok Poznania żyw e stosunki handlow e z G dańskiem  utrzym uje K oś­
cian ° \ na dalszym  planie Ż n in 02 i K cynia °3. Przedm iot eskportu m iast w ielkopol-

47 ATor nr 2374 (r. 1482).
48 ATor nr 2673 (r. 1483).
,e AGd 300 D, 3, 431 (r. 1491) — m andat K azim ierza Jagiellończyka do gdańszczan  

polecający dopomóc m ieszczaninow i z K azim ierza, Jakubow i, w  jego sporze z gdań­
szczaninem G elloriusem  cum  quo sua com ercia habere consuevera t. ■

50 AGd 300 D, 6 , 112 (r. 1480) — por. AGd 300 D, 7, 71 і 129. :
51 AGd 300 D, 3, 426 — skargi m ałych m iast pom orskich na piw o bydgoskie Wy­

stępują niem al na każdym  zjeździe stanów  pruskich —  por. szczególnie AGd 300, 
29/3, s. 533. '

52 H. W u t t k e ,  S täd tebu ch  des L andes Posen, L ipsk 1877, s. 67, 277.
53 Ibidem, s. 70.
54 Por. w yżej.
55 AGd 300, 43/2 b, s. 413 (r. 1470) — zaliczka dla Jana, bum istrza m iasta Solca  

na dostawę „z pierw szą w odą“.
56 Ibidem, s. 392 (r. 1470) — finansow e zobow iązania B łażeja z D ybow a w obec  

kilku obyw ateli gdańskich.
57 Ibidem, s. 316 (r. 1469) — kupno statku w iślanego od gdańszczanina Jana A n- 

germunde przez M acieja K oczkę z W łocławka.
** Por. w yżej.
59 AGd 300 D, 7, 60 oraz 62, 118, 140.
60 Por. L. K o c z y ,  H andel P oznania do p o ło w y  w iek u  X V I, „Prace K om isji 

Historycznej Poznańskiego T ow arzystw a P rzyjaciół N auk“ t. VI, Poznań 1930, 
s. 296 sq.

61 AGd 300 D, 7, 99 (r. 1486) — por. AGd 300 D, 6 , 174.
82 AGd 300 D, 7, 90 (r. 1483).
63 AGd 300 D, 7, 86 .
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sk ich  do Gdańska n ie  je s t  bliżej znany z posiadanych m ateriałów . B yć może, że 
częściow o eksportow ano tam tejsze su k n o M. Z m iast m ałopolskich w  tym  okresie 
oprócz N ow ego Sącza w iadom o bliżej o kontaktach K rakow a z G dańskiem . Mimo 
zastrzeżeń St. K u t r z e b y 65 dane źródłow e św iadczą o przebyw aniu w  samym 
Gdańsku i po roku 1466 kupców  krakow skich, którzy handlują tam  m iedzią (przy­
puszczalnie jeszcze w ęgierską)

Tow ary eksportow ane przez kupców  polsk ich  do Gdańska b yły  tam  sprzedawane 
na m iejscu. N ie w iadom o nic o w yw ozie m orskim , jaki m iał m iejsce przed r. 1454 
(krakow ianie) i jest rzeczą w idoczną, że przym usow e pośrednictw o gdańskiego kup­
ca, które utrzym uje się  nadal w  całej 'pełni, odgryw a w  tym  decydującą rolę. 
W r. 1495 posłow ie gdańscy będą ośw iadczać w  Toruniu, że n ikt n ie pam ięta, aby 
ktoś z P olaków  w yw oził tow ary m orzem 67.

K upiectw o m azow ieckie, korzystając z pełnego poparcia gdańszczan, skupuje na 
terenie Prus tow ary, zw łaszcza ryby, g łów nie ś le d z ie 6S, które są w  dalszym  ciągu 
głów nym  artykułem  przyw ozu z Gdańska 68. Obok nich w yw ozi się rów nież na Ma­
zow sze sól, co jednak natrafia na częste sprzeciw y i zakazy królew skie, połączone 
z konfiskatą tow arów  i pojazdów  ™.

Badając obroty handlow e m iast polskich z G dańskiem  należy m ieć na uwadze, 
że są one rozw ijane w  dw ojak i sposób. P ierw szy  z nich, przedstaw iony powyżej, 
polega na bezpośrednim  dostarczaniu płodów  rolnych i tow arów  leśnych  do portu 
gdańskiego przez m ieszczan koronnych i m azow ieck ich 71. Często przy bytności ich 
w  Gdańsku zaw ierane są transakcje na dalsze dostaw y na następny rok, przy czym  
dostaw cy otrzym ują zazw yczaj zaliczkę. Transakcje te są w pisyw ane do ksiąg ław ­
niczych gdańskich z tradycyjną form ułką o dostaw ie tow aru za określoną sumę 
na następną w iosnę bądź „z p ierw szą w odą“ po cenach w  tym  czasie obow iązują­
c y c h 72. Jednakże kupcy gdańscy n ie ograniczają się do tej nieco sam orzutnej akcji 
kupiectw a polskiego, lecz sam i, podobnie jak w  okresie krzyżackim , docierają  
w  głąb ziem  polskich dla skupu poszukiw anych artykułów. W iąże się to zresztą z roz­
w ojem  eksportu z Gdańska do m iast polskich. K upcy gdańscy docierają m ianowicie 
z  tow aram i poprzez W ielkopolskę, K ujaw y i M azow sze do M ałopolski. L iczne dane 
św iadczą o przenikaniu kupiectw a gdańskiego na targi i jarm arki m iast w ielkopol­
skich, gdzie jest ono głów nym  dostarczycielem  szczególn ie śledzi, korzeni, sukna 
i futer. P ierw sze m iejsce zajm uje tutaj, jak już wspom niano, P o zn a ń 73, dalej Gniez­

“ K o c z y ,  op. cit., s. 469.
85 St. K u t r z e b a ,  H andel K ra k o w a  w  w iekach  średnich , „Rozprawy Wy­

działu H ist.-fil. A kadem ii U m iejętności“ t. XLIV, K raków  1903, s. 56.
ee AGd 300, 43 /2b, s. 266 (r. 1468); AGd 300 D, 7, 91 i 110 (r. 1483 i 1488) — por. 

A Tor nr 2452 — in terw encja  rady m iasta K rakow a do Torunia z 23 X II 1483 w  spra­
w ie krakow ianina M arcina von der Belze, który od szeregu la t handluje z Prusami 
w y  das y m  dorch yn w o n er des landis und etlich e  vo n  D anczig ad ir andir seyn  kup- 
p ir  u nd  gu ttern  in  ew er  s ta d t vo k u m m ert und geh em m et w erden .

67 AGd 300, 29/3, s. 730: das m en  n ich t gedencken n  künde, das irk eyn  P olen  enig ■ 
g u tte r  zcu r zeew erd s  g esch ifft h ette .

ьа AGd 300, 29/3, s. 522.
,i!l Рог. M. B i s k u p ,  H andel w iś la n y  w  la tach  1454— 1466, „Roczniki D ziejów  

Społecznych i G ospodarczych“ t. XIV, s. 188 sq.
70 AGD 300 D, 51 104 i 137 — por. AGd 300 D, 52, 153.
71 Por. AGd 300 D, 6, 96 i 204; 300 D, 7, 127.
72 AGd 300, 43/2 b, s. 141, 203, 320, 413, 553, 644: y n t vo r ja r  to  openen w a te re  to  

beta len de m y t roggen, a lze de denne tor tid  gelden  m ach  (r. 1473).
73 Por. K o c z y ,  op. cit., s. 296 sq.
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n0 и, Koźmin 75, K iecko 76, K onin 77, K alisz i P iotrków  T ryb u n alsk i78. D la gdańszczan  
droga przez m iasta w ielkopolsk ie w iedzie dalej na Śląsk, zw łaszcza do W rocławia, 
z którym m im o ciąg łych  utrudnień i jego form alnej „wojny handlow ej“ z m iastam i 
p o lsk im i (zwłaszcza po r. 1490), starają się  utrzym yw ać k o n ta k ty 79. D uży ośrodek, 
przyciągający kupca gdańskiego, stanow i dalej Kraków, będący zw łaszcza głów nym  
punktem sprzedaży ryb. L iczne skargi krakow ian na fa łszow anie gatunków  ryb  
(sz c z e g ó ln ie  w ęgorzy), w ielkości beczek itp. przez g d a ń s z c z a n  św iadczą o ciągłości 
i rozległości tego h a n d lu 80.

N ieco odm ienny charakter m a handel gdańszczan w  m iastach  kujaw skich  i m a­
zowieckich. Będąc tam  rów nież dostarczycielam i tych  sam ych tow arów , zw łaszcza  
śledzi, dla tam tejszych kupców , dokonują oni przede w szystk im  skupu zboża 
1 towarów leśnych. Jednym  z centrów  tego handlu jest w  dalszym  ciągu Stara W ar­
s z a w a 81, gdzie spotykam y kupców  gdańskich, załatw iających  nieokreślone bliżej 
transakcje z tam tejszym i m ieszczanam i, m iędzy innym i z B aryczk am i82. Gdańszcza­
nie stosują nadal przy zaw ieraniu  transakcji system  udzielania zaliczek  na poczet 
przyszłych dostaw , od czego zresztą niektórzy z kupców  polsk ich  uzależniają w y­
syłkę towaru 8S. Na podkreślenie zasługuje okoliczność, że kupcy gdańscy n ie zaw sze  
zawierają bezpośrednio transakcje z kupcam i m iast i m iasteczek  m azow ieckich. 
W niektórych m iasteczkach, zw łaszcza w  sąsiednich  podlaskich, m ają oni sw ojego  
faktora rekrutującego się spośród m iejscow ego kupiectw a. N azyw a się on n iekiedy  
dispen sa to r84 i zapew ne odgryw a rolę kupca-skupyw acza tow arów  leśnych . N ato­
miast jeszcze w yraźniej zjaw isko czynnika pośredniczącego przy sprzedaży zboża w y ­
stępuje w  W yszogrodzie. Spotykam y tam  w  roku 1485 pośrednika nazyw anego m e­
diator a liter  spo lnyk , który uczestn iczy przy sprzedaży zboża dla gdańskiego  
kupca №.

Powyższe przykłady dowodzą, że  w  m iastach  m azow ieckich  istn ieje w  drugiej po­
łowie XV w ieku  grupa kupców  — skupyw aczy, grom adzących w  sw oim  ręku, przy­
najmniej częściow o, skup produktów  rolnych na rynek zew nętrzny. Św iadczy to je­
dnocześnie o silnym  rozw oju tego handlu. N asuw a się tylko pytanie, czy obejm ow ał 
on zboże szlachty czy chłopskie 86. Źródła n iestety  n ie  dają w  tym  w zględzie dla ziem  
koronnych i m azow ieckich jasnej odpow iedzi. W iadomo tylko, że np. przedstaw iciele

74 AGd 300 D, 68, 155; 300 D, 7, 149 (ok. 1500) — skarga rady m iasta G niezna na 
fałszow anie śledzi przez kupców  gdańskich.

75 AGd 300 D, 7, 148 (ok. 1500) — skarga rady m iasta Koźm ina —■ jak w yżej.
7C AGd 300 D, 7, 146 (r. 1495) —  skarga rady m iasta K iecka — jak  w yżej.
77 AGd 300 D, 7, 116 (r. 1491) —  interw encja  rady m iasta K onina w  spraw ie na­

leżności ich obyw ateli w  Gdańsku.
78 AGd 300 D, 6, 200 (r. 1489) — skarga na gdańskich obyw ateli, którzy n ie u iścili 

należności w oźnicy S tan isław ow i G ossyelow i z K cyni quos du x  i t  p er  c ív ita te s  cum  
eorum em pcion ibus v id e lic e t P yo th rk o w , C álysch  e t Posnania.

70 AGd 300 D, 6, 217; 300 D, 7, 111, 139 i 140. — O zatargach handlow ych z W rocła­
wiem  por. K o c z y ,  op. cit., s. 348 sq.

80 Por. AGd 300 D, 7, 47 і 98 — skargi „starszych“ targu rybnego w  K rakow ie  
z la t 1472 i 1486 na oszustw a przy sprzedaży ryb, zw łaszcza w ęgorzy, przysyłanych  
z Gdańska.

81 A rchiw um  G łów ne A kt D aw nych, K sięgi ław nicze Starej W arszawy *nr 527, 
s. 244 (r. 1468), s. 247 (r. 1469);'nr 528, s. 42 (r. 1500).

?2 A rchiw um  G łów ne A kt D aw nych, A kta radzieckie Starej W arszaw y nr 1: 
Transactiones p erp e tu e  e t décré ta  officii consularis c iv ita tis  A n tiąu ae V arsaviae, 
s. 6 (r. 1493).

83 AGd 300 D, 7, 77; 300 D, 69, 7.
84 AGd 300 D, 3, 350 (B ielsk  i Suraż); 300 D, 7, 81 (Drohiczyn).

AGd 300 D, 7, 97.
80 Por. P ierw sza  konferencja  m etodologiczna  h is to ryk ó w  po lsk ich  t. I, s. 504.
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szlachty m a z o w i e c k i e j  w  ŕ. 1483 sprzedają zboże bezpośrednio mieszczaninowi, 
wprawdzie n ie  gdańskiemu czy miejscowemu, lecz fromborskiemu. Tomaszowi Jo- 
d eck e87 N a to m ia s t  biorąc p e r  analogiam  stosunki na obszarze Prus Królewskich 
można by przyjąć, że mieszczaństwo polskie zakupuje zboże w  tym okresie również 
od c h ło p ó w . W Prusach Królewskich, szczególnie na Żuławach, miasta pruskie, jak 
Malbork i Gdańsk, kupują w  latach 1486-88 zboże wprost od chłopów, a nawet, jak 
pierwsze z  nich, udzielają im zaliczek na poczet przyszłych d ostaw 88. Dla ziem ko­
ronnych i mazowieckich sprawa ta wymaga jednak bliższego zbadania.

Podkreślić należy, że źródła, którymi dysponujemy, potwierdzają w  pełni dane 
prof. T y m i e n i e c k i e g o 89 o osiedlaniu się w  miastach województwa płockiego 
szlachty, która zajmuje się tam spławem towarów do P ru s0O. Zjawisko to rozszerzyć 
należy i na m iasta ziemi dobrzyńskiej. W Bobrownikach osiedla się szlachcic Jan, 
były sługa Mikołaja Kościeleckiego, wojewody brzeskiego, zajmując się handlem zbo­
żowym 91.

*

Analizując handel miast polskich z Gdańskiem należy stale mieć na uwadze, że 
r ó w n o l e g l e  rozwija się handel wiślany szlachty i duchowieństwa. Przystępując 
obecnie do jego przedstawienia zaznaczamy, że na podstawie dostępnych materia­
łów  źródłowych próbować będziemy dać odpowiedź na dwa zasadnicze pytania: 
1) kiedy rozpoczyna się silniejszy handel szlachty i duchowieństwa (który omawiać 
będziemy łącznie), 2) kto spośród szlachty bierze w  nim udział. To ostatnie zagad­
nienie rzucić może światło na proces powstawania folwarków, zresztą bez możności 
stwierdzenia, jaka była jego ówczesna forma. Zaznaczyć należy, że z uwagi na po­
chodzenie wyłącznie z dóbr litewskich, na uboczu pozostawiono sprawę eksportu 
zboża przez Kazimierza Jagiellończyka.

Dane o eksporcie towarów przez feudałów polskich do Gdańska m amy już dla 
lat siedemdziesiątych X V  stulecia. Pierwszym znanym eksporterem, bezpośrednio do 
portu gdańskiego, jest w  r. 1470 biskup włocławski Jakub z  Sienna*2. Eksport ten  
przypuszczalnie pochodzi z dóbr biskupich położonych na Kujawach koło Włocław­
ka (tzw. klucz włocławski), o  czym dowiadujemy się  konkretnie w  r. 1503 Również 
od r. 1470 rozpoczyna się  eksport zboża z dóbr litewskich Kazimierza Jagiellończyka 
i  trwa dowodnie przez cały okres jego panowania**. Handel w iślany rozpoczynają 
przede wszystkim  przedstawiciele szlachty mazowieckiej. W r. 1469/70 Scibor Sokol- 
nicki w ysyła zboże i  drzewo do Gdańska **, podobnie w  r. 1478 Jan Radzimiński, pod­

87 Por. niżej.
*· AGd 300 D, 52, 34 i  59; 300 D, 62, 39.
88 K. T y m i e n i e c k i ,  P rocesy tw órcze form owania się społeczeństwa  

w  w iekach  średnich, Warszawa 1921, s. 115 sq.
OT ATor nr 2387: NobiUs Stanislaus V yth  e t Gregorius cives Ploczenses (r. 1482).
M ATor nr 2374 is  nobilis Johannes fam iliaris olim  m agnifici Nicolai de Coscze- 

lecz palatin i B rzestensis etc. nunc vero  concivts Bobrownicensis. (r. 1482).
** AGd 300 D, 44, 76 —  Włocławek, 23 IV 1470 — Jakub z Sienna do Gdańska: 

cisąm  a  frugibus nostris dem issis recepistis... non enim  sumus m ercator, u t luera 
quererem us, dum taxat e x  nostris bonis e x  crescentibus e t provenientibus d im itti­
mus. — Por. AGd 300 D, 2, 99 —  Kazimierz Jagiellończyk do Gdańska — 2 V II1470— 
druk. P e l c z a r ,  M iscellanea, s. 188.

·* ATor nr 2673 —  Biskup K rzcsław Kurozwęcki do Torunia: F luitat novis capi- 
tanei nostri W ladislaviensis cum  frum entis in  civita tem  Gedanensem, u t ipsis ven-
d itis necessaria pro  nostro castro cUsponerentur.

“ P e l c z a r ,  Handel zbożem  z  dóbr królew skich K azim ierza Jagiellończyka, 
s. 37 sq.

K AGd 300 D, 6, 69; 300, 43/2 b, s. 357: Stybor van  'Suckulynszky heff t  angeclaget 
Jacob G reve v o r  54 schok polnesch, dar he vu l sulde vor entfangen hebben an holte, 
an klapperhotte, an roggen etc.
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komorzy zakroczym ski i dw orzanin księcia  B olesław a m azow ieck iego9e. Spośród  
szlachty innych dzieln ic w iem y jedynie w  r. 1472 o sp ław ie zboża, dębów  i paku  
Stanisława Lotha z M iędzygórza w  w ojew ództw ie sandom ierskim  97.

Obszerniejsze dane przynoszą jednak la ta  osiem dziesiąte. Istn ien ie  ich  zaw dzię­
czamy w  dużej m ierze dw óm  okolicznościom : pobieraniu przez G dańsk i inne m ia­
sta pruskie akcyzy, uchw alonej przez stan y  pruskie w  r. 1479 dla króla oraz podję­
ciu przez Toruń w a lk i o utrzym anie prawa składow ego. W zw iązku z tym  lata  osiem ­
dziesiąte przynoszą nam  obfitsze dane, gdyż eksporterzy szlacheccy zw racać się  będą  
do obu m iast pruskich z prośbą o uw oln ien ie ich  tow arów  od akcyzy, poniew aż po­
chodzą one z ich  w łasnych  dóbr. P odobnie m otyw uje się  prośby w obec Torunia
o swobodny przejazd W isłą do portu g d ań sk iego98. U boższe dane m am y natom iast 
dla lat dziew ięćdziesiątych  X V  stulecia.

Szereg eksporterów  szlacheckich  la t osiem dziesiątych  otw ierają przedstaw iciele  
szlachty m ałopolskiej. P aw eł Jasieński, kasztelan  sandom ierski oraz starosta ch ełm ­
ski i bełzki w  latach  1480 89 i 1483 100 sp ław ia drzew o (szczególnie dęby), pak i zboże. 
Przypuszczalnie tow ary  te  pochodzą z obu starostw  m ałopolskich dzierżonych przez 
Jasieńskiego, o czym  św iadczyłoby pochodzenie jego fa k to ró w 101. R ów nież w  r. 1480 
spławia drzewo i zboże P iotr D unin, kasztelan  sieradzki, starosta łęczyck i i m alborski, 
być m oże z rodzinnych P raw kow ic w  w ojew ód ztw ie sandom ierskim  bądź z dóbr 
łęczyck ich102. W r. 1482 rozpoczyna eksport zboża i drzewa Jan Tarnowski, w ojew o­
da krakow ski, n iew ątp liw ie z rodzinnych dóbr koło  Tarnowa 103. Obok niego w  tym  
samym czasie bracia Zbigniew, Andrzej i S tan isław  T ęczyńscy sp ław iają tratw y ze 
zbożem 104. P ierw szy  z nich, późniejszy starosta m alborski, kontynuuje handel zbo­
żem dow odnie w  r. 1490105. W r. 1483 rozpoczyna też sp ław  D om inik K azanow ski, 
starosta rad om sk i10e, a w  następnym  M ikołaj K urozw ęcki, kasztelan  rozperski i sta -

96 AGd 300 D, 6, 98 i 100.
97 AGd 300 D, 6, 78: Quia r  obor a e t alia  que in  eis con tinen tur v id e lic e t  p ix  e t 

siligo, ilia  non su n t pro  p recio  com parata , sed  de bonis p ropriis  m ee p a tr ie  su n t ordi- 
nata e t u sque hue m issa. L ist S tan isław a Lotha do Gdańska bez daty dziennej 
z r. 1472 pisany in  castro  nostro  M yedzegorze. Chodzić tu  m oże tylko o M iędzygórze, 
pow. sandom ierski — por. S łow n ik  G eograficzny K ró le s tw a  P olsk iego  t. VI, W ar­
szawa 1885, s. 374. — W połow ie X V  w ieku  b y ł w łaścicielem  Jan M iędzygórski, 
h. Topór — J. D ł u g o s z ,  L ib er  ben efic ioru m  dioecesis C racoviensis  t. I, K ra­
ków 1863, s. 388.

98 Por. niżej.
90 AGd 300 D, 2, 207 — lis t polecający Kazim ierza Jagiellończyka z 7 II 1480 do 

wszystkich urzędników , aby n ie pobierano żadnych opłat celnych od tow arów  P aw ­
ła Jasieńskiego, ani n ie  czyniono jego faktorom  żadnych trudności — druk. P e l ­
c z a r ,  M iscellanea, s. 191.

100 AGd 300 D, 6, 143 cu m  fru m en tis  dirig im us, de quo pu tam u s paru m  u ltra  
v ig in ti lastos esse.

101 AGd 300 D, 6, 123 —  faktor i notariusz Jan  Sarnow ski, p leban z U chania, 
dzis. pow iat hrubieszow ski.

102 AGd 300 D, 6, 115 — P iotr D unin do Gdańska, 5 V I 1480: de pa rtib u s Polonie  
w ysyła 2 tratw y z drzew em  i zbożem.

юз α τ ο γ , nr 2376 — Tarnów, 23 IV 1482 — Jan Tarnowski, w ojew oda krakow ski 
do Torunia. E t quia fru m en ta  propria  in  qu inque va sis  p e r  ostensores p resen ciu m  
sw roch thu  versu s G danysk  dirigo. —  Por. AGd, 300 D, 6, 134.

104 AGd 300 D, 3, 248 — druk. P e l c z a r ,  M iscellanea, s. 181. P osiadłości T ę-
czyńskich znajdow ały się koło Tęczyna w  w ojew ództw ie krakow skim  oraz koło
W iślicy w  w ojew ództw ie sandom ierskim . A. K ł o d z i ń s k i ,  T ęczyń scy . P o­
gląd na rozw ój, zam ożność i  zn aczen ie rodu, „Spraw ozdania K om isji do B adania H i­
storii Sztuki A kadem ii U m iejętności“ t. IX, K raków  1915, s. 248.

106 AGd 300 D, 52, 106— 109; por. AGd 300 D, 3, 418 —  druk. P e l c z a r ,  
M iscellanea, s. 195.

106 AGd 300 D, 6, 154.
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rosta szydłow iecki, obaj z w ojew ództw a san dom iersk iego107. D la r. 1482 wiadomo 
rów nież o w ysyłan iu  tow arów  W isłą przez B enedykta W ęgra, tenutariusza w  Chełm­
cu w  starostw ie sądeckim  108.

Jednakże na pierw sze m iejsce w ysuw ają  się  w  latach  1480-82 szlacheccy ekspor­
terzy z zachodniego M azowsza, a w  szczególności z ziem  w ojew ództw a rawskiego. 
W r. 1480 rozpoczyna sp ław  zboża w ojew oda sieradzki M ikołaj z Kutna, przypusz­
czalnie z folw arków  starostw a gostynińskiego, które w  tym  czasie posiada 109. Eksport 
ten  trw a dow odnie i w  r. 1492 110. Obok niego eksportuje zboże szlachta osiadła w  zie­
m i gostynińskiej, jak  Jan G iży ck iu l, S łubiccy i P o d cza scy 112, oraz sochaczew skiej 
(Jan S ecy m iń sk i)113. W r. 1485 słyszym y o znacznych transportach zboża do Gdań* 
ska biskupa poznańskiego U riela  G ó rk i114. Z danych d la r. 1503 w ynika, że pocho­
dzą one — przynajm niej częściow o — z dóbr biskupstw a poznańskiego na Mazowszu, 
z tzw. klucza kozłow skiego, położonego w  ziem i so ch a czew sk iejlls. Jednocześnie trwa 
eksport zboża z dalszych części nadw iślańskich  M azowsza. W r. 1482 sp ław ia zboże 
A dam  W ilkanowski, ów czesny starosta bratiański w  w ojew ódzw ie chełm ińskim , po­
chodzący z pow iatu w yszogrod zk iego118 oraz M ikołaj z M niszewa, dziekan płocki, 
archidiakon w arszaw ski i kanclerz książęcy 117. Podobnie i sam i książęta m azow ieccy, 
Konrad i Jan, w ysy łają  do G dańska w  tym  czasie szkuty ze zbożem  oraz d rzew o 118. 
Z danych dla r. 1505 w ynika, że część zboża książęcego szła z dóbr starostw a w ar-

107 AG d 300 D, 6, 163.
108 AG d 300 D, 3, 245 — druk. P e l c z a r ,  M iscellanea, s. 180.
los ATor, nr 2291 — G ostynin, 19 III 1480 — M ikołaj z K utna do Torunia: M itti­

m us hune p ro v id u m  O schuschek č ivem  ten u te  n ostre  G ostin en sis cum  notario  certa  
fru m en ta  n ostra  l а Ъ o r  u m  p r e d i a l  i u m  p r o p r i e t u m  fluctuanda  
in  D ansk  ... cum  su n t n ostroru m  p red ia liu m  laborum .

ιω AG d 300 D, 6, 227 i 230.
111 A Tor nr 2360 — G ostynin, 24 II 1482 — lis t okólny M ikołaja z K utna do w szyst­

kich urzędników  ziem skich, starostów , poborców  nad W isłą, m iast etc.: dom inus 
ita q u e  Johannes G ysch iczk i certa  sua laborum  fru m en ta  p roprioru m  sue dom us 
n ecess ita tis  ra d o n e  ... concepit deflu ctare.

112 A Tor nr 2443 —  list polecający  M ikołaja z K utna do torunian z 26X 1483:
Scire  v e li tis  nobiles hos e t terrigen as de te rra  G ostinensi fore  V in d ita  de  S lu bycze
et P e tru s cum  Stan islao de P o th czach y germ ant, qu i cum  p r o p r i i s  fru m en - 
tis  flu itan t.

113 ATor nr 2382—Sochaczew , 28 V 1482—Andrzej z Kozłowa, kasztelan  gostyn iń- 
sk i i starosta sochaczew ski do torunian: pro testam u r, quia nobilis dom inus Johan­
nes de  Seczem in  m itt i t  dom inum  F redericum  sch w agerum  [sic] suum  in  n a v i versu s  
G dansk cum  frum en tis.

114 AGd 300 D, 77 nr. 76 і 77.
115 ATor nr 2672 —■ K raków, 12 V 1503 — biskup poznański Jan L ubrański do 

torunian w  spraw ie w ysyłk i zboża clav is n ostre  C ozloviensis de M azovia.
118 A Tor nr 2363 — 12 III 1482 — Adam  W ilkanow ski do torunian: N unc duas

scu ta  s suas cum  fru m en tis, unam  ex  Regno, a liam  ex  M azovia  versu s G dane d ir i­
ge —  por. ATor nr 2368, 2411, 2416.

117 ATor nr 2375 — Czersk, 15 IV 1482 —  lis t polecający ks. Konrada M azow iec­
kiego do torunian: V enerabilis m a ys te r  N icolaus do M ayschew o, decanus P locensis, 
archidiaconus e t offic ia lis W arschoviensis e t cancellarius n oster  devotus... unam  
pau cis fru m en tis  n a v im  alis scu th am  on eratam  G edanum  versu s flu ita t. N azwa  
M aysch ew o  oznaczać m a M niszew. O M ikołaju z M niszew a por. A cta  cap itu loru m  —  
w yd. B. U l a n o w s k i  t. I—III (indeks).

118 ATor nr 2361 ■— Czersk, 27 II 1482 — ks. Konrad Maz. do Torunia: quia très  
n aves seu  scu tas n ostris  p ro p riis  fru m en tis  on era tas G edanum  versu s p e r  flu v iu m  
W yslam  flu itam us.; ATor, nr 2385 — Czersk, 4 VIII 1482: D em ittu n tu r nobis fru m en ta  
nostra  versu s G edanum  in  quatuor scaffis alias scu th is p e r  factores nostros.
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r a w s k i e g o 119. W początkach X V I stu lecia  rozpoczyna się rów nież znaczny eksport 
zboża biskupa płockiego, Erazma C iołka

Źródła dla la t dziew ięćdziesiątych X V  stu lecia  potw ierdzając uprzednie dane 
przynoszą dalsze w iadom ości o w yw ozie przez szlachtę ziem i dobrzyńskiej i kujaw ­
skiej. W r. 1491 słyszym y o w ysłan iu  szkut ze zbożem  przez M arcina Czyrskiego, 
sz la c h c ic a  ziem i dobrzyńskiej, przy czym  jedna z n ic h  uległa  na W iśle zderzeniu i  s il­
nemu uszk od zen iu 121. D la r. 1496 m am y dane o eksporcie szkut ze zbożem  Andrzeja  
K ościeleckiego n iew ątp liw ie z posiadanych przez niego dóbr starostw a bydgoskie­
go v-2. Z eksporterów  w ojew ództw a sandom ierskiego w ym ien ić należy M acieja D rze­
wickiego, scholastyka łęczyckiego i kantora sandom ierskiego (r. 1497) 123. Z r. 1504 
wiadomo rów nież o sp ław ie zboża z dóbr królew icza Zygm unta (Starego) położonych  
koło K azim ierza n . W isłą 124.

Przegląd w szystk ich  znanych eksporterów  szlacheckich  do Gdańska najlep iej ilu ­
str u je  zestaw ien ie na s. 402·— 403.

Z estaw ienie to pozw ala nam  ustalić m om ent chronologiczny rozpoczęcia na w ięk ­
szą skalę handlu szlacheckiego. N iew ątp liw ie p ierw szeństw o w  eksporcie dzierżą  
dobra kościelne (biskupstw a w łocław skiego), z których rozw ija się on przypuszczal­
nie już w  latach  sześćdziesiątych . R ów nolegle rozw ija się w  tym  czasie handel 
szlachty, g łów nie m azow ieckiej. N atom iast w  latach  osiem dziesiątych  obserw ujem y  
silny w zrost eksportu zboża szlachty z innych dzielnic polskich, duchow ieństw a  
i książąt m azow ieckich. U w zględniając naw et genezę pow stania poszczególnych prze­
kazów źródłow ych inform ujących nas o eksportach szlacheckich  tego okresu, w ydaje  
się rzeczą słuszną stw ierdzenie, że lata  osiem dziesiąte X V  stu lecia  są tym  okresem , 
w którym  coraz bardziej zaczyna się rozw ijać handel s z l a c h e c k i  produktam i 
rolnymi i leśnym i. T ekst niektórych przynajm niej listów  szlacheckich  eksporterów  
z lat osiem dziesiątych upraw nia zresztą do przypuszczenia, że w ysyłka  zboża na­
stępuje poraz p ierw szy 125. M niejsza ilość przekazów  źródłow ych dla schyłku X V  stu ­
lecia nie dowodzi bynajm niej zaniku tego handlu, gdyż w ykazano pow yżej, że 
Avlaánie lata dziew ięćdziesiąte są okresem  rosnącej akcji szlachty polskiej przeciw  
toruńskiemu praw u składowem u. K onstytucje sejm ow e z la t 1496 i 1504, zapew nia­
jące sw obodę spław u dla szlachty oraz uw oln ien ie jej tow arów  od opłat c e ln y c h 126 
są w yraźnym  odbiciem  silnego w zrostu eksportu szlacheckiego, jaki nastąpić m usiał 
w  latach poprzedzających. A leksander Jagiellończyk  będzie w  r. 1504 w zyw ać toru- 
.nian, aby zaprzestali egzekw ow ać prawa składu, gdyż ze w szystk ich  ziem  Korony, 
tak ze strony duchow nych, jak i św ieck ich  oraz m iast, w ysy ła  się do niego poselstw a

118 ATor nr 2672: capitaneus n oster W arschoviensis dem issurus est duas scha-
phas jru m en tis  om eratas versu s G danam .

120 ATor nr 2672: scaphas sep tem  fru m en to  oneratas versu s G edanum  tra n sm it -
tim us  —  Por. ATor nr 2707 H . O e s t e r r e i c h :  op. cit. „Zeitschr. d. Westpr.
G eschichtsver.“, X X X III, s. 89 ssq.

121 AGd 300 D, 6, 228; 300 D, 7, 117.
123 AGd 300 D, 3, 499.
123 ATor nr 2692.
124 ATor nr 2675: ex  K azim ir ia  bonis n ostris Prussiam  e t G danum  versas.
125 Por w yżej przypis 111: dom inus itaqu e  Johannes G ysch iczk i certa  sua laborum  

jrum en ta  propriorum ... c o n c e p i t  deflu ctare. — ATor nr 2360. Podobnie listy  
dot. eksportu P aw ła Jasieńskiego (przyp. 99), Słubickich  i Podczaskich (przyp. 112) 
noszą charakter pism  protekcyjnych ze strony króla bądź w ojew ody sieradzkiego, 
M ikołaja z Kutna, dla początkujących eksporterów  szlacheckich.

120 V olum ina legum  t. I, s. 120, 136.
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WYKAZ SZLACHECKICH I DUCHOWNYCH EKSPORTERÓW  DO GDANSKA 

W DRUG IEJ POŁOW IE W IEKU XV

Rok Nazwisko Rodzaj
towaru Ilość P ochodzenie towaru Źródło

1470 Jakub z Sienna biskup 
w łocław ski

zboże ? dobra biskupstw a w ło ­
cław skiego

AGd 300 D, 
44, 76

Ścibor Sokolnicki żyto
drzew o

? M azowsze AGd 300 43/2 
b, s. 357

1472 Stanisław  Loth drzew o  
pak, żyto

? M iędzygórze, w oj. san­
dom ierskie

AGd 300 D, 
6, 78

1478 Jan Radzim iński podko­
morzy zakroczym ski

zboże ? M azow sze AGd 300 D, 
6, 98

1480 P aw eł Jasieński kaszt, 
sandom ierski, staro­
sta chełm ski i bełzki

drzew o ? ziem ia chełm ska i bełzka AGd 300 D, 
2, 207

Mikołaj z Kutna woj. 
sieradzki, starosta 
gostyniński

zboże ? woj. raw skie ATor 
nr 2291

Piotr Dunin kaszt, sie­
b

zboże 2 tra­ w oj. sandom ierskie i łę ­ AGd 300 D,
radzki, starosta łę ­
czycki i malborski

drzew o tw y czyckie 6, 115

1481 P aw eł Jasieński jw . dęby
pak

? ziem ia chełm ska i bełzka AGd 300 D, 
6, 124

1482 Benedykt W ęgier tenu- 
tariusz dóbr królew ­
skich

·? ? Chełm iec, starostw o są­
deckie, w oj. kra­
kow skie

AGd 300 D, 
3, 245

Jan Giżycki zboże ? ziem ia gostynińska, 
w oj. raw skie

ATor 
nr 2360

ks. Konrad M azowiecki zboże 3 szkuty

4 szkuty

M azowsze ATor 
nr 2361 
nr 2385

Zb., A. i St. Tęczyńscy drzew o
zboże

3 tra- 
tw y

w oj. krakowskie i san­
dom ierskie

AGd 300 D, 
3, 248

Adam W ilkanowski zboże 2 szkuty M azowsze ATor 
nr 2363

Jan Tarnowski woj. 
krakowski

drzew o
zboże

5 tra­
tew

woj. sandom ierskie ATor 
nr 2376

Mikołaj z M niszewa, 
dziekan płocki, ar­
chidiakon w arszaw ­
ski

zboże 1 szkuta M azowsze ATor 
nr 2375

Jan Secym iński zboże 1 szkuta ziem ia sochaczew ska, 
w oj. raw skie

ATor 
nr 2382 

1
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Rok
1

N azw isko j
Rodzaj
towaru Ilość Pochodzenie tow aru Źródło

1483 P aw eł Jasieński jw . zboże 20 ła- 
sztów

ziem ia chełm ska i bełzka AGd 300 D, 
6 , 143

Windyka Słubicki zboże ? ziem ia gostynińska, woj. 
raw skie

ATor 
nr 2443

P. i St. Podczascy zboże 1 ziem ia gostynińska, woj. 
raw skie

ATor 
nr 2443

D om inik Kazanowski, 
starosta radomski

1 tra­
tw a

w oj. sandom ierskie AGd 300 D, 
6, 154

1484 Mikołaj Kurozwęcki, 
kasztelan rozperski, 
starosta szydłow iecki

1 tra­
tw a

woj. sandom ierskie AGd 300 D, 
6, 163

1485 U riel Górka, biskup po­
znański

zboże ? dobra biskupstw a po­
znańskiego

AGd 300 D, 
77, 76

ks. Jan M azowiecki drzew o
pak

9 M azowsze AGd 300 D, 
6 , 170

1490 Zbigniew Tęczyński 
podkom orzy krakow ­
ski, starosta malbor­
ski

zboże 2 szkuty Małopolska AGd 300 D, 
52, 106

1491 Marcin Czyrski zboże ? ziem ia dobrzyńska AGd 300 D, 
7, 117

1492 Mikołaj z Kutna, woj. 
łęczycki

zboże ? w oj. raw skie (?) AGd 300 D, 
6, 227

1496 Andrzej K ościelecki 
starosta bydgoski

zboże ? woj. inow rocław skie AGd 300 D, 
3, 499

1497 Maciej D rzew icki scho­
lastyk łęczycki, kan­
tor sandom ierski

zboże ? woj. sandom ierskie, łę ­
czyckie

ATor 
nr 2692

1503 K rzesław  K urozw ęcki 
biskup w łocław ski

zboże 1 szkuta dobra biskupstwa w ło ­
cław skiego k. W ło­
cławka, K ujawy

ATor 
nr 2673

Jan Lubrański biskup  
poznański

zboże 3 szkuty 
3 szkuty

dobra biskupstw a po­
znańskiego k. K o­
złow a, woj. raw skie

ATor 
nr 2672

1504 K rólewicz Zygmunt 
(Stary)

zboże 4 szkuty starostwo kazim ierskie— 
w oj. lubelskie

ATor 
nr 2675

Erazm Ciołek biskup 
płocki

zboże 7 szkut dobra biskupstwa płoc­
kiego, M azowsze

ATor 
nr 2672

1505 ks. Anna M azowiecka zboże 2 szkuty starostw o w arszaw skie, 
M azowsze

ATor 
nr 2672
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ze Skargami na utrudnienia staw iane przez nich w  żegludze do G d ań sk a127. N a­
stępstw em  tych dążeń będzie próba zniesienia prawa składu toruńskiego na sejmie 
radom skim  1505 r., a w ięc przy udziale przede w szystk im  przedstaw icieli sz la ch ty 158. 
D odatkow o tw ierdzenie o szerszym  rozpoczęciu handlu szlacheckiego w  latatfh osiem ­
dziesiątych  X V  stu lecia  w zm acniałby fak t ponow nego egzekw ow ania przez torunian  
praw a składow ego na W iśle w łaśn ie po r. 1480, co nastąpiło przypuszczalnie z uwagi 
na znaczny w zrost ruchu statków .

W ysuw ając h ipotezę pow yższą zastrzec się należy, że posiadany m ateriał źródło­
w y n ie upraw nia do kategorycznego stw ierdzenia o ciągłym  i system atycznym  roz­
w oju  handlu szlacheckiego po r. 1480. Lata 1480-83 b yły  okresem  silnego nieurodzaju  
i zarazy na zachodzie Europy, co pociągnęło za sobą w zrost eksportu z Gdańska 
i m ogło spow odow ać w iększy  napływ  polskiego zboża. D alsze badania, w  szczegól­
ności ksiąg opłat palow ego, przedstaw iając w ielkość eksportu gdańskiego w  cy­
frach, pow inny dać w yjaśn ien ie  tego problem u. N ależy m ieć jednak przy tym  stale 
na uw adze znaczny udział handlu m iast polskich, utrzym ujący s ię  w  całej pełni 
w  om aw ianym  okresie. W każdym  razie posiadany m ateriał dowodzi, że przynajm niej 
część przedstaw icieli szlachty  i duchow ieństw a od la t osiem dziesiątych  (a naw et 
nieco w cześniej) s t a l e  eksportuje zboże do portu gdańskiego (biskupi w łocław scy, 
T ęczyńscy, M ikołaj z Kutna, książęta m azow ieccy). Podobnie przytoczone w  przy­
pisach w zm ianki o eksporcie z w łasnych, istn iejących  już folw arków , potw ierdzają  
tezę o m ożliw ości stałego w yw ozu  zboża przez część feudałów  polskich od początku  
la t osiem dziesiątych.

Z estaw ien ie pow yższe um ożliw ia nam  rów nież danie odpow iedzi na pytanie: kto 
bierze udział w  handlu szlacheckim . Rzut oka na m apę uzm ysław ia, że znani eks­
porterzy szlacheccy pochodzą przede w szystk im  z ziem  położonych nad Wisłą 
bądź jej dopływ am i. Prym  dzierży tutaj M azowsze, a w  szczególności jego zachod­
n ie części z w ojew ództw em  raw skim  i p łockim  na czele, dalej K ujaw y, ziem ia dob­
rzyńska, w ojew ództw o sandom ierskie i — jeszcze słabo —  w ojew ództw o lubelskie. 
D ane te  znajdują interesujące potw ierdzenie przy porów naniu położenia m iast pol­
sk ich  eksportujących w  tym  sam ym  czasie produkty rolne. Okazuje się że w łaśn ie  
m iasta, położone na ziem iach, z których szlachta i duchow ieństw o eksportują zboże, 
biorą rów nież udział w  sp ław ie w iślanym . O dnosi się to w  szczególności do m iast 
zachodnio-m azow ieckich, kujaw skich  i ziem i dobrzyńskiej, słabiej do w ojew ództw a  
lubelsk iego (Kazimierz) 12°. W niosek ten  potw ierdza dane o g łów nych  centrach pro­
dukcji zbożowej schyłku X V  w ieku  w skazując je jednocześnie jako obszary, na któ­
rych w  pierw szym  rzędzie szukać należy zasadniczych przem ian w  system ie gospo­
darki w iejsk iej.

Jest rzeczą n iezw yk le charakterystyczną, że porów nanie obszarów  eksportują­
cych zboże w  w ieku X V  i X V I w ykazuje, iż pokryw ają się  one w  przew ażającej m ie­
rze. D otyczy to w  pierw szym  rzędzie ziem  m azow ieckich, zw łaszcza w ojew ództw a  
płockiego i raw skiego, które w  w ieku  X V I przodują w  eksporcie zboża, a dalej te ­
renów  w ojew ództw a brzesko-kujaw skiego, lubelskiego, sandom ierskiego oraz ziem i 
chełm skiej i b e łz k ie j1S0. Dowodzi to, że eksport zboża w  X V I w ieku  pochodzi z tych

127 A k ta  A leksan dra  nr 174 — r. 1503: E ten im  de u n iversis  R egni terris , ta m  ex  
p a r te  p rae la to ru m  sp iritu a liu m  e t saecu larium , ąuam  ex  p a r te  com m u n ita tu m  te r -  
rarum  om n iu m  legationes ad M tem  suam  L ithu an iam  m itteb a n tu r , p e r  ąuas rep e -  
te b a n t  querelas, im urias et iacturas a vobis in  p roh ib ition s  nam gatiom s perpessas.

128 Ibidem , nr 285.
129 Por. w yżej.
1S0 D. К  r a n n h а 1 s, D anzig u nd d er W eichselhandel in  seiner B lü teze it vom  

16. bis zum  17. Jahrhundert, Lipsk 1942, s. 13 sq. oraz mapa nr 2 .
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terenów, z których już w  drugiej połow ie X V  stu lecia  rozpoczęto jego w ysyłk ę do 
G d a ń sk a . Różnica polegać będzie przede w szystk im  na rozszerzeniu się  kręgu uczest­
ników handlu oraz w zroście jego liczbow ych  rozmiarów.

Przy eksporterach szlacheckich  zw rócić należy uw agę na fakt, że pew na część 
ich spław ia zboże z posiadanych w  tym  czasie dóbr królew skich. Odnosi się  to przy­
puszczalnie do P aw ła  Jasieńskiego, M ikołaja z Kutna, M ikołaja K urozw ęckiego, 
Andrzeja K ościeleckiego i B enedykta W ęgra, starostów  i tenutariuszy królew skich. 
Św iadczyć to m oże o jednoczesności przem ian zarów no w  dobrach państw ow ych, ja k 1 
i pryw atnych. P rzy dobrach kościelnych uw zględnić należy pew ien  szczególny m o­
ment. W ydaje się słuszne przypuszczenie, że zboże, eskportow ane przez przedsta­
w icieli duchow ieństw a, zw łaszcza członków  kapituł, m ogło pochodzić nie tylko z sa­
m ych folw arków , które n ie  zaw sze posiadali, lecz w  pew nym  stopniu z dziesięcin, 
uiszczanych w  zbożu. W skazyw ałoby na to upow ażnienie Jana Olbrachta z r. 1497 
dla M acieja D rzew ickiego, posiadającego w ów czas scholasterię łęczycką i kantorię  
sandom ierską, na sp ław  zboża de bonis su is ac de d e с і т і  s ш .

Odnośnie do eksportu szlacheckiego n ależy podkreślić, że n ie całe zboże było  
spław iane w prost do Gdańska. P ew na część sprzedaw ana była kupcom, np. pruskim , 
na m iejscu. W r. 1483 M ichał Prażm ow ski, kanonik płocki i jego brat W aw rzyniec 
sprzedają znaczną ilość' 230 łasztów  żyta kupcow i from borskiem u T om aszow i Jo- 
d eck e132. N iew ątp liw ie w ypadków  takich było w ię c e j133, co potw ierdzałoby w ypo­
w iedziany pow yżej pogląd o skupyw aniu  przez m iasta pruskie, a przypuszczalnie  
i koronne, przynajm niej w  części produktów  rolnych od sam ej szlachty.

Istn iejące m ateriały  n ie pozw alają na określenie, jak przedstaw iał się ilościow o  
i jakościow o eksport z poszczególnych dóbr szlacheckich. Uderza fakt, że z w oje­
w ództw  m ałopolsk i i częściow o M azowsza sp ław ia się drzewo (struges) obciążone 
zbożem, czego nie spotykam y przy eksporcie z zachodniego M azowsza bądź Kujaw, 
gdzie w iadom o tylko o zbożu. W korespondencji zazwyczaj podaje się tylko ilość 
tratew  bądź szkut, co uw zględniono w  zestaw ieniu . W r. 1483 P aw eł Jasieńsk i po­
daje cyfrę 20 łasztów  zboża, n iew ątp liw ie przew ożonego na tra tw a ch 134. T ęczyńscy  
spławiają 3 tratw y ze zbożem, T arnow ski — 5 13δ. Brak danych porów naw czych  
utrudnia określenie przypuszczalnej w ielkości ładunków  tratew  13e. A dam  W ilkanow ­
ski w ysyła  dw ie szkuty ze zbożem 137, ks. K onrad m azow iecki aż siedem  w  r. 1482138.

131 ATor nr 2692 — W yposażenie kantorii sandom ierskiej było bardzo bogate. 
W skład jego w chodziły  m. in. dziesięciny snopow e z w si pod ległych  4 parafiom  
(w ich liczbie i Sandom ierz) z ok. 30 w siam i — J. D ł u g o s z :  L iber beneficioru m  
dioecesis C racovien sis  t. I, K raków  1863, s. 321 sq. R ów nież scholasteria łęczycka  
posiadała bogate uposażenie w  dziesięcinach. W sam ym  kluczu w olborskim  b iskup­
stwa w łocław skiego należały  do niej dziesięciny z 34 w si — L. Ż y t k o w i c z ,  
In w en tarz dóbr sto ło w ych  b isk u p stw a  w łoc ław sk iego  z  r. 1598, Toruń 1950, s. 97 sq.

132 AGd 300 D, 6, 180 — por. w yżej.
133 Np. w  r. 1480 szlachcic m azow iecki M ichał O łtarzew ski udaje się  do Gdańska 

dla w yegzekw ow ania należności u gdańszczanina H ansa Trosta —■ AGd 300 D, 6, 113.
134 AGd 300 D, 6, 143.
135 AGd 300 D, 3, 248; ATor nr 2376.
130 O bliczenia P e l c z a r a ,  H andel zbożem , s. 51, — przyjm ującego 42 łaszty  

zboża na 1 tratw ę w ydają się zbyt w ygórow ane.
137 ATor nr 2363.
138 ATor nr 2361, 2385.
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R ów nież znaczną ilość w ysyłają  biskupi poznańscy (w  r. 1503 — 6 szkut) 139 i płoccy  
(na początku X V I w. — 7 szkut) 14°. Przyjm ując przeciętn ie po 20 ła sz tó w 141 na jed­
ną szkutę otrzym ujem y m aksym alną cyfrę 140 łasztów  zboża jednorazow ego eksportu  
z dóbr kościelnych. O rodzajach eksportow anego zboża brak b liższych  danych. Źró­
dła najczęściej określają je  ogólnikow o jako frum en ta . N iew ątp liw ie  przew ażać bę­
dzie żyto.

N asuw a się pytanie, jak  w yglądać m ogła globalna cyfra ów czesnego eksportu zbo­
ża z Polski. D la la t 1490-92 m am y dane o w yw ozie z portu gdańskiego opublikow a­
ne przez V. L a u f f e r a ,  który podaje cy frę  ok. 5700 łasztów . d la r. 1491, a około
10 000 łasztów  dla r. 1490 i 1492 142. Cyfra dla eksportu z la t 1490 i 1492 w ięc trzykrot­
n ie  w iększa od eksportu zboża z P olsk i do Gdańska z la t 1464-65143. Jednakże  
uznanie jej przez Lauffera za cyfrę m aksym alną dla ów czesnego w yw ozu  gdańskie­
go zostało słuszn ie zakw estionow ane przez D. K r a n n h a l s a ,  który w skazał na 
ów czesną trudną sytuację na rynku zbożow ym  północno- i zachodnio-europejskim . 
Lata 1490— 1492* są okresem  silnego nieurodzaju i zw iązanej z tym  zw yżki cen  
zb oża144. Podobne zjaw isko w ystępu je w  Prusach K rólew skich, szczególnie w  latach  
1491-92, gdzie odczuw a się pow szechnie brak zboża i następuje znaczna zwyżka  
c e n 145. S tany pruskie ogłaszają w iosną r. 1491 zakaz w yw ozu, a w  Gdańsku jesienią  
odczuw a się kom pletny brak zapasu zboża, które pospiesznie ściąga się z Bydgoszczy  
i T oru n ia14β. W iosną r. 1492 zezw ala się  na w yw óz zboża z portów  pruskich 147, jed­
nak' gdańszczanie zm uszają kupców  do sprzedania czw artego łasztu w  sam ym  Gdań­
s k u 148. Sytuacja popraw ia się  dopiero w  roku następnym .

Pow yższe dane zm uszają do krytycznego ustosunkow ania się  do liczb  z r. 1490 
i 1492. N ie odzw ierciedlają one faktycznych m ożliw ości ów czesnego eksportu pol­
skiego. Przykładow o służyć tutaj m ogą dane z r. 1480, w  którym  w ypłynęło  z Gdań­
ska 1100 statków  ze zb ożem 140. W r. 1490 w ypłynęło  natom iast ty lko 720 statków , 
przy czym  eksport zboża w ynosił, jak wspom niano, ok. 10 000 ła sz tó w 150. Porów na­
n ie to św iadczy, że już w  latach osiem dziesiątych  m ożliw ości eksportow e Gdańska  
są znacznie w iększe od pow szechn ie przyjętych dla la t dziew ięćdziesiątych X V  stu­
lecia.

130 ATor nr 2672 — W r. 1485 biskup poznański U riel Górka skarży się, że skut­
kiem  braku pom ieszczeń (soller) dla jego zboża w  Gdańsku, poniósł już stratę na 
500 guldenów  — AGd 300 D, 77, 76.

140 A Tor nr 2672.
141 St. K u t r z e b a ,  Fr.  D u d a ,  R egestra  th e lon e i aqu a tic i V lad islavien sis  

saecu li X V I, K raków  1915, s. X X X V .
142 L a u f  f  e r, op. cit., s. 36.
143 B i s k u p ,  H andel w iś la n y  w  la tach  1454— 1466, s. 176 sq.
144 D. K r a n n h a 1 s, D ie R olle d er W eichsel in  der W irtsch a ftsgesch ich te

des O stens  w  zbiorze: D ie W eichsel, ih re  B edeu tu ng als S tro m  u nd Sch iffah rtsstrasse  
u nd ih re  K u ltu rarbe iten , L ipsk  1939, s. 112; W. N  a u  d é, D ie G etreidehandels'- 
poH tik der europäischen  S taa ten  vo m  13, b is zu m  18. Jah rhundert, B erlin  1896, s. 236 
cytuje przykłady listów  m iast w endyjskich , holenderskich i państw  skandynaw skich  
sk ierow anych w  tym  czasie do Gdańska z prośbą o u łatw ien ie  w  nabyciu zboża.

146 Obszerne dane przynosi zw łaszcza kronika Kaspra W e i n r e i c h a  druk. 
w  S crip to res reru m  P ru ssicaru m  t. IV, Lipsk 1870, s. 782. W r. 1491 cena żyta pod­
skoczyła w  Gdańsku do 32 grzyw ien, a w  E lblągu do 28 grzyw ien. W iosną 1493 r. 
spadła na 11 grzyw ien.

lm AGd 300, 29/3, s. 602, 612 sq.; S crip to res reru m  P ru ssicarum  t. IV, s. 782, 784; 
por. AGd 300, 29/3, s. 644; AGd 300 D, 69, 52.

147 AGd 300, 29/3, s. 663.
148 AGd 300 D, 69, 56; S crip tores reru m  P russicarum  t. IV, s. 790.
149 S crip to res reru m  P ru ssicarum  t. IV, s. 743.
я  L a u  f  f  e  r, op. cit., s. 29, 36.
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Druga okoliczność, na którą n ie zw rócono dotąd uw agi, to partycypow anie E lblą­
ga w  ów czesnym  eksporcie z Polski. N a zjaw isko to w skazyw aliśm y już dla la t 
1454- 66. W całej pełn i w ystępuje ono i w  drugiej połow ie w ieku  XV. E lblążanie 
uczestniczą w  handlu zbożow ym  Polski, w yw ożąc tow ary przez istn iejącą jeszcze  
w tedy cieśn inę bałgijską, będącą w  ręku Zakonu krzyżackiego. Z drogi tej korzy­
stają także kupcy polscy i pruscy, zw łaszcza toruńscy, którym  elblążanie, odm ien­
nie od gdańszczan, u łatw iają  m ożliw ość handlu z H olendram i i sw obodę w yjazdu  
na B ałtyk  bez zatrzym yw ania się w  porcie e lb lą sk im lsl. O kresow e zam ykanie c ie ­
śniny bałgijskiej przez w. m istrza w zględnie nakładanie tam  op łat celn ych  w  latach  
osiem dziesiątych w yw ołu je ostre protesty  elblążan, podkreślających, że zarządze­
nia krzyżackie szkodzą zarówno im  sam ym , jak  K o r o n i e  oraz ziem iom  i m ia­
stom pruskim, zw łaszcza T oru n iow i152.

Pow yższe dane utw ierdzają nas w  krytycznym  stosunku do cyfr Lauf fera, które 
w  rzeczyw istości n ie odzw ierciedlają w  p ełn i ów czesnego eksportu zbożow ego z P o l­
ski. N asuw a się jednak  zastrzeżenie, czy  w  ocen ie  eksportu Gdańska i E lbląga nie  
należy uw zględnić udziału ziem  Prus K rólew skich, które w  w ieku  X V I i X V II 
uczestniczą w  nim  w  znacznej m ierze. W iadomo, że w  okresie krzyżackim , w  p ierw ­
szej połow ie w . XV, udział ten  jest dość pow ażny, chociaż n ie  zaspokaja on całego  
zapotrzebowania na rynku zachodnioeuropejskim , co w łaśn ie sprzyja w yw ozow i 
tańszego zboża p o lsk ieg o 153. W okresie w ojny trzynastoletn iej ziem ie pruskie nie  
tylko nie są zdolne do eksportu m orskiego, lecz naw et do pokrycia w łasnego zapo­
trzebowania, co w yw ołu je  zw iększony napływ  zboża polskiego. Po r. 1466 okres od­
budowy zniszczonej gospodarki pruskiej n ie um ożliw ia szerszego rozw inięcia eks­
portu. Pow oduje to zam ykanie przez G dańsk żeglugi w  latach  1475 147815S,
1480 15β, 1482157 i 1483 158. F akty te  dowodzą, że na rynek gdański dopływ a zbyt m a­
ło zboża pruskiego, a także w  n iew ystarczającym  jeszcze stopniu produkty rolne 
z Polski. Znajduje to potw ierdzenie w  ściąganiu  przez gdańszczan zboża z od ległych  
naw et m iasteczek pom orskich (Tuchola, Chojnice) drogą lądow ą 159 oraz bezpośred­
nich kontaktach ich  z producentam i (docieranie do ch łopów  na Ż uław ach i na 
Pomorzu), na co skarżą się m iasteczka nadw iślańsk ie (Tczew, Starogard, N ow e  
i Gniew) oraz M albork1®0.

Z danych tych  w yp ływ a w niosek, że ziem ie pruskie w  dalszym  ciągu  n ie są 
w stanie zaspokoić m ożliw ości w yw ozow ych  Gdańska w  w ystarczającej m ierze. Oko­
liczność ta tłum aczy nam  c z ę ś c i o w o  szybki w zrost eksportu zboża polskiego  
w ostatnich dziesiątkach X V  stu lecia, jaki obserw ow aliśm y pow yżej. D alsze bada­
nia pow inny w yjaśn ić  jeszcze głębiej istotę tego w ażnego procesu w  dziejach P olsk i 
piętnastow iecznej.

151 ATor nr 2404, 2410.
182 ATor nr 2390 — Elbląg do Torunia 1 8 1 X 1 4 8 2 :  zatrzym ali w szelk ie  transporty  

zboża z pow odu op łat nałożonych w  cieśn in ie  bałgijskiej w elch s doch, sow ol die  
C r o n e ,  gem ehne lande undo s te te  d isser  lande unnde eu w re  s ta d t b e lan get als 
die unser. Por. ATor nr 2389; AGd 300, 29 /3 , s. 197, 580.

153 M. M a ł o w i s t ,  P o lityk a  gospodarcza Zakonu krzyżack iego  w  X V  w ieku , 
P am iętn ik  V II Z ja zdu  H isto ryków  P olsk ich  w e  W rocław iu  t. I, W arszawa 1948, 
s. 51 są.

154 AGd 300 D, 49, 223.
155 AGd 300 D, 68, 204.
we ATor nr 2301.
157 AGd 300 D, 65, 162.
168 Scrip tores reru m  P russicarum  t. IV, s. 748.
159 AGd 300 D, 57 nr 13 i 14.
160 AGd 300 D, 58, 70 ·— por. w yżej.



Содержание статей 543

свободу действия на Западе, в Жмуди вспыхнуло восстание против Крестоносцев 
и вызвало начало войны с Орденом. В грунвальдской битве 1410 г. польское 
литовско-русская сторона имела решительный военный перевес, а потому ее 
победа была до некоторой степени предрешена. Но и Орден располагал довольно 
значительной оборонительной силой, благодаря своей фортификационной системе. 
А потому прошло больше десяти лет вооруженной и дипломатической борьбы 
прежде чем мир, заключенный над озером Мельно 1422 г., окончательно воз­
вратил Жмудь Литве и таким образом закончил период агрессии Ордена против 
литовских земель.

Литовская сторона победой своей была обязана не только храбрости своих 
воинов и помощи соседей, но также участию народных масс в отражении напа­
дений Тевтонского Ордена. Но победа была половинная: под властью Ордена 
остались родственные литовцам пруссы и латышские племена. Литва не исполь­
зовала также возможности полного устранения агрессора, по крайней мере 
из Пруссии, во время „Тринадцатилетней войны" Польши с Орденом (1454—1466). 
Препятствием для принятия участия Литвы в этой войне явилась экономическая 
политика литовских вельмож, которые отказались нести необходимые военные 
тяжения.

Мариян Бискуп

ПОЛЬСКО-ГДАНЬСКАЯ ТОРГОВЛЯ ВТОРОЙ ПОЛОВИНЫ XV В.

Проблема польско-гданьской торговли второй половины XV в. заслуживает 
основательного исследования. В этот период изменяется её характер вслед­
ствие того, что в Гданьске появляются теперь представители светских, шля­
хетских и церковных феодалов из Короны, как самостоятельные экспортеры 
сельскохозяйственных и лесопромышленных товаров. Таким образом торговля 
эта является точным отражением коренных перемен, происходящих в феодаль­
ном хозяйстве польской деревни вследствие возникновения и развития крепост­
ного фольварка.

Основной чертой тогдашней польско-гданьской торговли является борьба 
с „правом склада” города Торуня, которое препятствовало свободной торговле 
с внутренними областями страны. Поэтому гданьские купцы настойчиво ста­
раются преодолеть это право. Самый характеристический момент составляет здесь 
участие в этой борьбе польской шляхты, которая особенно с 90-тых годов XV 
века, настойчиво стремится упразднить торуньское „право склада" и добиться 
полной свободы пути по Висле.

Польско-гданьские торговые отношения поддерживают и развивают купцы из 
городов Мазовии и Подляхии, экспортирующие также точно, как в I-ую половину 
XV в., лес и лесопромышленные товары. Между тем привислянские города Ма­
зовии (Варшава, Плоцк, Вышогруд) и города равского воеводства экспортируют 
достоверно в восьмидесятых годах значительное количество хлеба, что до некото­
рой степени является также продолжением торговли времен Тевтонского Ордена. 
Одновременно города добржиньской земли и северной Куявии, главным образом 
Выдгощ, играют большую роль в торговле хлебом с Гданьском. Велькопольские 
города, с Познаней во главе, сухим путем экспортируют по всей вероятности 
сукно местной продукции. Товаром ввоза по прежнему являются главным образом
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рыба и частью соль. Гданьские купцы также сами заезжают в отдельные поль­
ские города, доставляя туда товары в велькопольские и малолольские города (ры­
бу, сукно, меха), а в мазовецких и куявских городах заключая сделки по поставке 
хлеба и лесопромышленных товаров. Пользуются при том помощью своих агентов 
или местных скупщиков, которые посредничают в покупке товаров у местной 
шляхты или может быть даже у крестьян.

Экспорт товаров польскими феодалами в Гданьск достоверно начинается в се­
мидесятых годах XV в. В первую очередь имеет он место из церковных имений 
(влоцлавского епископства). В большом масштабе развивается он после 1480 г. 
Первое место среди экспортеров занимает мазовецкая шляхта, в особенности 
равского воеводства, северной Куявии, добржиньской земли, а также малополь­
ская шляхта сандомерского воеводства, следовательно главным образом шляхта 
привислянских территорий. Одновременно продолжается экспорт из церковных 
имений (особенно из влоцлавского, познаньского и плоцкого епископств), располо­
женных на тех же территориях.

С тех же областей вывозят хлеб и польские города. И вот здесь следует 
в первую очередь искать причин коренных перемен в системе сельского хозяйства.

Дальнейшие исследования должны выяснить развивалась ли шляхетская тор­
говля после 1480 г. систематически и без задержки или же была она обусловлена 
временной конъюнктурой в период неурожая в Королевской Пруссии и на Западе 
Европы подобно тому, как это случилось в 1480—1483 г. г. Цифровые данные, 
касающиеся экспорта польского хлеба из Гданьска в 1490—1492 г. г., состав­
ленные Ляуффером (V. Lauffer), не вполне отвечают тогдашней экспортной силе 
Речипосполитой. Они заключают в себе годы неурожая в Пруссии, а также упу­
скают из виду экспорт из Эльблёнга, довольно значительный в конце XV в.

Мария Богуцка

БО РЬБА  МЕЩАНСКОЙ ОППОЗИЦИИ С ГДАНЬСКИМ ПАТРИЦИАТОМ 
ВО ВТОРУЮ ПОЛОВИНУ XVI В.

Проблематика классовой борьбы в Гданьске является до настоящего времени 
почти совершенно не исследованной. Настоящая статья представляет опыт осве­
щения одного очень важного сектора этой борьбы, а именно борьбы происходя­
щей между патрициатом, а т. наз. „мещанской оппозицией” во второй половине 
XVI в.

Экономическая и социальная структура Гданьска в это время совпадает с под­
разделением замеченным и введённым в научную литературу Энгельсом. Во 
главе города стоял патрициат, заключающий немногочисленную группу аристо­
кратических семейств, располагающих громадными материальными средствами. 
Основным источником богатства этого класса служила крупная торговля (Гданьск 
в этот период находился в апогее своего экономического могущества). Рядом 
с торговлей большую роль играли разные кредитные сделки, спекулирующие нед­
вижимым имуществом, скупка чиншев и рент, наконец обыкновенное ростовщи­
чество. Важную роль в обосновании экономического перевеса патрициата над 
остальными слоями населения играли также принадлежащие ему крупные земель­
ные имения.
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Marian Biskup

QUELQUES OBSERVATIONS AU SUJET DU COMMERCE DE LA POLOGNE 
AVEC LA VILLE DE GDAŃSK (DANTZIG) PENDANT LA SECONDE PARTIE

DU XV SIÈCLE

La question du commerce polono-dantzigois durant la seconde partie du XV 
siècle mérite d’être étudiée à fond. C’est alors que les grands seigneurs polonais, 
tant laïques qu'ecclesiastiques assument le rôle d’exporteurs indépendants de 
produits agricoles et forestiers. Le commerce de Gdańsk est donc un miroir fidèle 
des modifications de l’économie féodale des campagnes polonaises — effet de l’or­
ganisation de fermes basés sur le servage et la corvée.

Le tra it principal du commerce entre la Pologne et Gdańsk à la fin du XV 
siècle c’est la lutte incessante avec la ville de Toruń (Thorn) et son droit d’entrepôt 
particulièrement gênant pour la liberté du commerce avec „l’intérieur“ polonais; 
aussi les Dantzigois combattent ce privilège avec énergie. La noblesse polonaise prend 
part à cette lutte, s’efforçant, surtout après 1490, d’obtenir l’abolition du droit 
d’entrepôt de Toruń et l’entière liberté de la navigation commerciale sur la 
Vistule.

Les relations avec Dantzig se développaient en premier lieu par l’entremise de 
commerçants des villes de Mazovie et de Podlachie. Dès le début du XV siècle ces 
derniers exportaient le bois et les autres produits forestiers, tandis que les villes 
de Mazovie, riveraines de la Vistule, (Varsovie, Płock, Wyszogród) et celles de la 
voïevodie de Rawa exportaient par voie d’eau — entre 1480 et 1490 — des quantités 
de.'blé importantes, ce qui était aussi, à un certain degré, une continuation jiu 
commerce qui se faisait du temps de l’ordre Teutonique. Les villes de la terre  de 
Dobrzyń et de la Cuïavie (Bydgoszcz en première ligne), occupaient également une 
place im portante dans le commerce du blé avec Gdańsk. Les villes de la Grande 
Pologne, surtout Poznań, exportaient à Gdańsk, par voie de terre, des tissus de 
laine m anufacturés en Pologne. Q uant à l ’importation, elle consiste toujours e t sur­
tout en poissons et aussi en sel. Les commerçants dantzigois poussent leurs voyages 
eux-mêmes jusque dans les villes polonaises, fournissant aux villes de la Grande et 
de la Petite Pologne du poisson, des étoffes de laine et des fourrures. Ils font en 
même temps en Mazovie et en Cuïavie des contrats pour l’achat du blé e t de pro­
duits forestiers. Il se servent dans leurs courses de commis-voyageurs ou bien ils 
emploient des acquéreurs locaux qui achètent les denrées chez la noblesse de la 
région et peut-être aussi chez les paysans.

L’exportation pratiquée par l ’aristocratie polonaise à destination de Gdańsk 
par voie d’eau commence vers 1470 et provient en prem ier lieu des biens de 
l’Eglise et en particulier de ceux de l’évêché de Włocławek. Elle se développe 
sur une plus large échelle après 1480, et c’est la noblesse de Mazovie, celle de la 
voïevodie de Rawa, de la Cuïavie du nord, de la terre de Dobrzyń et de la voïe­
vodie de Sandomierz, donc la noblesse des territoires riverains de la Vistule, qui 
prend la prem ière place dans ce commerce.

L’exportation provenant des biens d’Eglise et surtout des propriétés appartenant 
aux évêchés de Włocławek, de Poznań et de Płock situés dans les mêmes régions 
se développe parallèlem ent à celle de la noblesse et des grands commerçants. C’est 
donc dans les régions proches de la Vistule qu’il fau t chercher en première ligne
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les modifications radicales du système de l’économie agricole. Il faudrait éclair­
cir si ce commerce de la noblesse se développait après 1480 à une allure réguliè­
rem ent croissante ou bien s’il dépendait de conjonctures passagères comme les 
mauvaises récoltes en Prusse et en Europe occidentale (par ex. en 1480—3).

Les chiffres de l’exportation du blé polonais par le port, de Dantzig pour les 
années 1490—2, cités par V. Lauffer ne répondent pas complètement aux possibi­
lités commerciales du territoire polonais à cette époque. Ils ont tra it à des anneés 
de disette, et omettent l ’exportation par le port de Elbląg (Elbing), assez importante 
vers la fin du XV siècle.

Maria Bogucka

LES LUTTES DE L’OPPOSITION BOURGEOISE AVEC LE PATRICIAT 
DE GDANSK PENDANT LA SECONDE PARTIE DU XVI SIÈCLE.

La question des luttes de classes à Gdańsk n’a presque pas été étudiée jusqu’ici. 
Le présent article essaye de je ter quelque lumière sur le fragm ent im portant de ce 
problème de la lutte entre le patriciat 'de cette ville et le groupement qu’on appelle 
,,1’opposition bourgeoise“ pendant la seconde moitié du XVI siècle.

La structure économique et sociale de Gdańsk à cette époque était tout à fait en 
accord avec les divisions que Engels observa et qu’il introduisit dans la littérature 
historique. À la tête de la ville se trouvait le patriciat; il embrassait un groupe peu 
nombreux de familles aristocratiques disposant de très grands moyens matériels. 
Le grand commerce constituait la source principale de cette richesse. C’était l’époque 
où Gdańsk se trouvait à l ’apogée de sa puissance économique. À côté du commerce 
on y voit des affaires de crédit de toute sorte, la  spéculation sur les immeubles, 
l’achat des rentes et loyers — enfin l’usure pure e t simple. Une place im portante 
parmi les conditions qui assuraient au patriciat sa supériorité économique sur le 
reste des habitants revient aussi à la  propriété foncière dont il retenait entre ses 
mains une grande partie.

Le patriciat de Gdańsk avait le monopole des emplois exercés par les conseillers 
de la  ville e t des sièges dans le conseil, donc de toute l’adm inistration de la ville. 
Le „peuple“ se composait de la généralité des commerçants petits et moyens et des 
artisans extraordinairem ent différenciés sous le  rapport m atériel et professionel; il 
é tait profondément divisé par des antagonismes internes et soumis au contrôle 
m inutieux du patriciat. Les luttes provoquées par la concurrence entre les divers 
corps de métiers, e t surtout celle entre le commerce et l’artisanat exploitée adroi­
tement par les autorités urbaines perm ettaient au patriciat de m aintenir plus facile- 
lement son ascendant. Le „peuple“ avait il est vrai sa représentation officielle, con­
firmée par les statuts de 1526, le „troisième ordre“ comme on l’appelait, pourtant, 
comme les conseil municipal, avait obtenu le droit de nommer les membres de ce 
corps, ils étaient pris en m ajeure partie dans les rangs des commerçants aisés qui 
étaient partisans du patriciat; les représentants des artisans étaient moins nom­
breux. L’autonomie des corps de métiers était limitée par le pouvoir admini­
stratif e t le droit de conférer les statuts était réservé au conseil; les réunions des 
artisans étaient contrôlées par ses membres.

La composition de la troisième classe de la population (à côté du patriciat et du 
„peuple”) c’est à dire du prolétariat, était encore plus hétérogène que celle des




